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wywołanej słowami Bismarka, zaznacza pod 
wpływem artykułów Nordd. lig. Ztg. zniżkę na 
całej linii. 3 
My: jednak nad tem pytaniem, które giełda 
sobie zadała, głowy łamać nie będziemy. Jasnem 
jest bowiem dla nas, że tak Bismark jak i jego 
organ niewiele więcej mają proroczych zdolności 
co każdy ze śmiertelników, nie lepiej też od nich 
wiedzą o tem co nam przyszłość gotuje, W nas 
napaść Aordd. Allg. Ztg, na Gambettę inne 
przeto budzi pytanie, to mianowicie, jaki cel jest 
tej r co Bismark przez nią zamierza o- 
ai ? i 
Owoż na to pytanie poczta dzisiejsza przy- 
nosi nam mnóstwo odpowiedzi. Jedni powiadają 
tak: intrygi Gambetty w celu obalenia Barthe- 
lemyego, który stawał Się mu już niedogodnym, 
zaczynały dojrzewać; aby je więc pokrzyżować 
i Barthelemyego utrzymać na stanowisku. fran- 
cuskiego ministra spraw zewnętrznych, Bismark 
pchnął z za węgła w Garmbettę.  Drudzy szu- 
kają znowu rozwiązania zagadki w sprawach 
wewnętrznych : w poniedziałek nastąpi otwarcie 
parlamentu niemieckiego, rozpoczną się więc de- 
baty o budżecie wojennym, należy przeto na- 
przód zamknąć usta opozycji, przez stworzenie 
atmosfery peinej wojawniczych niespodzianek. 
Inni widzą w tej napaści dowód, że Bismark nie 
mógł się powstrzymać. od zrobienia sobie 8a- 
tysfakji, I przeciągnąwszy Anglię na swoję stronę, 
a tem samem. zizolowawązy Francję, dał folgę 
swemu sercu i podeptał swego rywala, Wreszeie 
są. i, tacy, którzy całą. napaść tłómaczą tem, iż 
Bismarkowi idzie Q uzyskanie, od parlamentu 
przyzwolenia „na zakupno jednej z nadreńskich 
linii kolejowych, ważnej pod względem strate- 
gicznym. 
` "Tyle zatem wersyj, ile gustów i upodobań, Ka- 
żdy może wybierać co mu się podoba. Ale po 
nad temi wszystkiemi wersjami góruje fakt, dość 


czyć wypada, że austrjackie półurzędowe pisma |luty jest złoto oraz i srebro, jak np. w pañ- W wiedeńskiej Radzie miejskiej powstał ha- 
nie okazują tej aosd z podróży Goeschena co|stwach konwencji łacińskiej: Belgii, Francji. Hi. ias z powodu, że tri mę s Pius Twa: 
berlińskie. A to daje nam do myślenia, że mie- |szpanii i Włoszech, a nie srebro tylko jak da-|dowski, który Wzorówo, sprawuje urząd. prezesa 
liśmy rację przypuszczać, iż linia graniczna uło- |wniej w Austrji i Niemczech, albo tylko złoto | komitetu szkoliego dzielnicy , „Wieden* w kon- 
żona między Bismarkiem a Goeschenem więcej jak w Anglii i obecnie w Niemczech; pr. r.)|Skrypcji język polski podał jako swój towarzy- 
w sobie mieści motywów angielskich niż niemiec- | należało obmyśleć i przygotować środki, które |ski. Rada miejska jednak nie chciała wdać się 
kich. Austrja widocznie ciągniona jest na pasku|po zawarcia ugody monetarnej nastręczyłyby|w tę sprawę — ale pisma semickie wściekają 
przez Berlin, a nie umie dobrą miną pokrywać | Austrji możliwość wstąpienia na nowo do szeregu |się na tę „zuchwałość” p, Twardowskiego, że 
złej gry. W tej mierze jednak dowiemy się pra- | państw gotówką; płacących. jest wzorowym prezesem miejscowej Rady szkol- 
wdopodobnie szczegółów ciekawych w drugiej „W tym więc kierunku zapewne pójdą ro-|nej a jednak chce pozostać Polakiem. Należy to 
połowie b m., bo wtedy rozpoczną się na dobre |kowania obecne, .i już zostały poczynione pewne |sóbie zapisać w pamięci, i w danym razie po- 
rokowania, w Stambule. umowy co do bicia monety srebrnej, których |sżukać odwetu. 
A skutki wnet się okazać muszą. Dzisiaj niema 
ESE. e już uł sh wątpliwości, że na przyszłej 
4: A ; > ś onetarnej za porozumieniem. europaj- 
Donosiliśmy już „o zamiarze przywrócenia i rh c lado t my j hirs L 
waluty austrjackiej, i że minister Dunajewski Z | ryja iming jt a Angli ; uię aa? Korespondencje „Baz. Nar.“ 
węgierskim ministrem skarbu Szaparym gorliwie |ne zostanie, wypada więc też corychłej przyspo- | 
tą sprawą się zajmuje. Wiadomości tej wnet za» |sobjć się do przywrócenia waluty na podstawie Pozmań d. 10. lutego 
przeczono, a nawet półurzędowo zapewniano, Że | waluty podwójnej pod jak najpomyślniejszemi dla z S i 
chodzi tylko o mało znaczące manipulacje co dojnas warunkami. Umożliwienie bicia nada! mo-|_  ; CJ Przy obradach w sejmie pruskim wspo- 
ilości monety srebrnej, jakąby bić należało. Po- nety srebrnej mocą postanowienia międzynarodo- mniał poseł ks, dr. Stablewski szkołę. w Mrowi- 
mijaliśmy, te zaprzeczenia, i racja okazuje się po wej konferencji monetarnej, musi podnieść kurs | TS. wsi „położonej blisko- Poznania: . Otóż w r. 
naszej stronie. Wszelako gdy zrazu prawiono 0 srebra, a więc zawczasu opatrzyć się należy. 1872, uchwalono . wa wsi tej . saprowadzić przy 
przywróceniu walaty w Austro-Węgrzech zapo- Niemcy jaż przystały, a. Anglia zapewne szkole tamtejszej ńrugą kiasg j T Tiea Al 
mocą oparcia jej ne. złocie — to teraz rzecz o- przystanie na zwołanie tej konferencji: chociaż | 19Wy czy też landrat zwołał wówczas. ojców ro- 
kazuje się daleko. korzystniej, i jeżeli dokonaną |tego wyraźnie jeszcze nie oświadczyła. zie | zin, „spisał z nimi protokół, oczywiście w. języ- 
będzie, to nastąpi oraz na całym świecie cywili- | +9 okropna klęska dla fanatyków y A | ku. niemieckim, dła 'wazystkich niezrozumiałym, 
zowanym wspólna rąguiacja waluty — na wspól- | których teorje nie zdołały pola dotrzymać fak- || kazał go im podpisać. Więśniacy nasi nie prze- 
„nej stopie — miesząpej, nie czysto złotej. To już | om" Podwójna waluta 2 Go dla Austrji | ży 4% hic złego podpisali też owo pismo. 
byłby zysk uiezinierny, Spotęgowany tą jeszcze | bedzie niezmiernem błogosławieństwem ekonomi: | 5 WPdAWEM mieli. się praekonać, że podpi- 
okolicznością, że zanosi się oraa na wykijanie | -żnem bo tylko ona umożliwi Austrji wydobycie sali to, o czem wcale nia wiedzieli.. Bo oto re- | 
monety, Wartości jednakowej we wszystkich pań- się z gospodarki banknotowej, i tylko OM |od encja na mocy owógo protokołu ogłosiła wpraw- 
stwach, a zwłęszęza że jednostka byłaby niższą 0d | wygej nieuchronne w innym razie wstrząśnienia (dzie konkurs. na ową drugą ¡posadę nauczyciel- 
guldena, oo /. |. | przejściowe. ską, ale z tym Warunkiem, iż drugi nauczyciel 
„ To zniżenie jednostki monetarnej ma niepo- Z tem przywróceniem waluty stoi w zwi (będzie ewangielikierm, co y nas równa się 
spolitą doniosłość pod pewnym względem ekono- |zpy bardzo ciekawy objaw dążności dó miniet Niemcowi Dlaczego ząś ma być ia posada 
micznym, znanym zresztą óddawna. i. powszech- | zenia jednostki monetarnej, którą. już-w w. 1 Niemcem ohsądzona ? Bo, do „szkoły mrowińskiej 
nie stwierdzonym. Mianowicie, zniżenie tej je- skiej Izbie posłów w Ere h aee Pea Ai s mma uczęszcza na 153 dzięci polskich coś 15 dzieci 
dnostki prowadzi do oszczędności. Jeżeli -gulden | ño, 7 bardzo wielu względów byłob dobrze, abylg gielickich i 4 żydowskie, czyli rązem 19 
austrjacki. (po. przywróceniy waluty) będzie tyle |p nas zaprowadzono tę. sam oai eż dzieci niemieckich. Biędni ojcowie, rodzin po, nie- 
znaczył co. półtrzecja franka, to ten co np. bez |Niemczech albo w Zs zacińskich, coby | „CZ85ie Poznali, że ukręcili bez wiedzy własnej 
wahania wyrzuca 20 guld., zastanowi się, czy rzy powróeeniu waluty łatwo „ uskutecznić vi bicz; ną. siębię: Protestowali u rejencji, protesto- 
wydać 50 franków. Wartość ta sama, ale dźwięk | bna wszelako dobeze zastanowić się należy, co. | 21 u ministra, lecz wszędzie napróżno. Cieka- 
sum sprawia ogromną różnicę, jak to każd 2 wyj wym jest ów dokument ministezjalny, jaki w od- 
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(Memorja? Szlązaków do rządu. — Napaść or- 
ganu Bismaika na Gambettę. — Powody przechy- 
lania się Anglii ku Niemcom —Sprawa regulacji wa- 
luty w Austrji. — Parlamentarne sprawy przedli-, 
tawskie. — Burza przeciw Polakowi we Wieduiu 
łe chce pozostać Polakiem.) 


Piszą nam ż Cieszyna: 

„U nas wszystko „a dawnym germanizke 
twrskim trybem. Jeżeli „nowa era“ w innych 
krajach koronnych płzyniosła ulgę, to u nas na 
Szłązku znęcają się Germanie tak, jak dawniej, 
nad biednym ludem polskim i czeskim, który nie 
ma nawet ani jednego przedstawiciela w Izbie 
poselskiej Czyż staropolska nasza dzielnica Pia- 
stów má już zwątpić całkowicie o swojej przy» 
szłości? Nie, wszak zasiadają w Radzie państwa 
Bracia masi z Galicji i zajmują dziś w Austrji 
tak wybitne stanowisko! Oni, o krzywdzie na- 
szej do nieba o porastę wołającej, nie zapomną i 
poprą nas w naszych Żądaniach narodowych. To 
_ przypiszózenie dodaje nam otuchy, a to tem bar~“ 
datej; “że spodziewamy się również od Cżethów i 
"imych braci słowiańskich, którzy wspólnie z: Po- 
jakasi tworzą parlamentarną więkbzość, popar- 
"gia" Ponieważ jednak dotychczas: ańi z Koła pol- 
skiego, ani. z klibu czeskiego! nie wyszła inicja- 
tywa w celu ulżenia nam Bmutnej doli, ptżeto 
postańowiłi nasi patrjoci pod kierownictwem p. 
Gienciały i innych. narodowych posłów sejmowych; | 
grbbić rok naprzód i postawić sprawę sziązką 
na porządek dzienny: . Al 

„Temi dniami odbyła się w naszem mieście 
pouźna narada naszych przedstawicieli narodo: 
ych, gó = zapadła bei: r tari 

rja rzedstawiający na podstawie faktów ¿< RRS ; i ą 
Pols A ek own W na | błdźcobądź smůtny, że Bismark dotąd „jest pahem 
Szlązku przez Niemców, i sformułować w nim |4T Europie, ; że pomimo wszelkich. zabiegów je- 
słuszne nasze żądania narodowe. Dalej uchwala |;59 l e": m niki RE dorównać nie może na 
no, żeby osobna deputacja udała się z memorja-,| POM międzynarodowych intryg. Z wstąpieniem 


sadnia S Gladstona do gry zdawało się, że zbladła gwia- ; Po- | py dl 1 był k: i sh "Ak } 
em do hr. Taafego do Wiednia, i żeby przed- ż ©, $ 8 w F : w by dla nas lepsze było, marka czy frank. . Sra PEE, a 
- porozumiano się z Kołem polskiem co do po- 21è krzyżacka. Sytuacja nastrajała się w ten spo- AŻ poócóa Erani ort iza yani r tN AE nab Orpi podaja SĄ roa 
pr ay udem a Pl a a dody gy kaz CZŁ Pa EPS aan 
cery" | na om Ee kz” wdzie przypuszczał, że z powodu osłabienia, Mo. | markę niemiecką, Na posiedzeniu komisji budżetowej prżedlit |nister, któty'ria sejmie publicznie oświadcza, iż 


E.|na jednozgodne Żądanie tych, co 


4 


Jeżeli zaś kwestja o to, czy zamiast gulde-|I2by posłów z d 9. b. m. sprawozdawca dr, 
na przyjąć franka czy. markę za jednostkę, to Czerkaw ski przy tytule. „szkoły przemysło- | 
już niema żadnej wątpliwości, że franka wybrać We“ podniósł potrzebę, aby zakłady technólpgi- 
należy, marka bowiem w jednych tylko Niem-|Czne nietylko we Wiedniu, ale i po prowincjach 
czech jest w używaniu. Niemcy z pychy: nje |bIŁY urządzone. F - M 
przyjęły franka ża swoją jednostkę przy ustano- Przy pozycji „centralna komisja statystyki” 
wieniu waluty. złotej.-- i mocno tego żałują |"ganił p. Hausner czynność tej komisji i 
ATUA „komie mojięta ‘francuska yj Bto) w ak cech nia w tzem a mi 
jusznika, a przysparza go Niemcom. Bismark, |kursie od niemieckiej, pomimo zupełnie jednako- ||, 4 minister “Comat 
który tie pómija mójdróbuiejszych rzeczy, i zdkar. we: Taigi men aLaaa EEEL Eyy rom Eoman m BE DE Kr 
żdej umie zysk wyciągnąć, zrozumiał dobrze, że „Gllyuy się ziściły hajnowsze doniesienia, mo- ohni „i "e He Bióemini a St pa 'powisdam 
jeżeli kiedy to właśnie teraz nastręcza się dobra |żnaby cały. niemal świat, cywilizowany przejechać (SANI PSS. ad PrE e E rira all, 
sposobność, aby sie wcisnąć pomiędzy Anglię a|o groszu ż. domu wziętym, nie tracąc czasem po=|J%4rna P. Pl NY r dała cb o „da 
Moskwę. Obawa zaś o los Merwu Cb$agtba to, | na, $. PUp T WADA De swentaą ney 
że w Anglii umizgł Bismarka przyjęto bardzo |-Jeszcze donioślejszą byłaby ta wygoda. w trans- WSZĘE a czeskiej od wr się rygoroza: także 
*dobrże. A następstwem tego wszystkiego była po- w języku „z niemieckim ; 


skwy, sformowanie się tej koalicji odroczy się je- 
szcze ha lata; w każdym jednak rązie klęsk 

dla Niemiec było już to, że pierwej czy później 
do koalicji tej dojść mogłó. Trzebaż było nie- 
Szczęścia, że w owej chwili, gdy już wszystko 
tak fatalnie układało się dla Bismarka, Skobie- 
lew odnosi zwycięztwo nad Teke-Turkmenami, i 
swem zwycięztwem pozbawia swoją ojczyznę so- 


| azeskiagoe ludu na. Szlązku, wystosował do Kołą, 
polskiego odpowiednie pismo, -na które: otrzymał 
jednak odpowiedź, żeby deputacja wstrzymała się 
jeszcze z przybyciem do Wiednia. 

„Czy. ma to być: odmaowna odpowiedź ? Nie 
sądzimy,! Bądź cobądż: jednak, zawsze każą nam 
czekać i czekać, nie pomni na to, że prricyłum 
in mora; że zanim Słońce zejdzie, rosa. oczy wy; 
jeść może! W smutnem naszem połoźcniu nje 
pozostaje nam chwilewo -nic.innego jak zaapelo- 
wać, do polskiego dziennikarstwa, które prawdzi- 
wie braterskiem uczuciem jest dla nas ożywione.” 

Nam się zdaje, że bracia nasi szlązcy nie: 
słusznie podejrzywają Koło. polskie i klub czeski 
o pewną obojętność dla ich niedoli. Koniec. koń: 
ców, jeżeli taka korporacja ma wystąpić u rządu 


skote utrzymują, dekret rządowy 
winień być'ć ORYG CY Goak z 15. 
grudnia ) Ale oto ów dokument 
M2 4% 63 4 „Berlin d;'31. stycznia. 
Ministerstwo wyznań, oświaty i spraw le- 
karskich. J.-Nr. 19.694. U. III. a. 
Na zażalenie z dnia 14. września r. z, do- 
dbsadzajik drugiej posady nauczycielgkiej 
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PĘRIACH UROK Centraliści gwałtują, że ks. Werner, profesar 


E EON : T dróż Goeschena. Ale posłuchajmy, co pisze Stara Presse, na dc” 5 ace E 
w jakiejś sprawie, musi się oprzeć na czemś na- ka: "PIEL" y, =e postupna jpiy OPORZE , na. teologicznym wydziale we. Wiedniu, mianówa 
Z OE o aiino yl ko arzegzy „chóćhy Jakie usposobienie panuje teraz w, Anglii | której się właśnie opieramy : ny został radęą ministerjalnym=i obejmie <depar- 


względem Moskwy, maluje najlepiej ta okoli-| 
czyość, iż rząd Głladstona dopiero teraz uznał za 
pottzebne ogłosić przejętą przed rokiem tajemną 
korespondencję między Szyr Alim a ajentami mo-| wrócenia. waluty, iebawem się skończą i 
skiewskimi. Rok cały ukrywał ją w swych archi-| wynik ich sejmowi węgierskiemu (co do rządu 
wach, agi pie a t SIĘ pe AE wa CD przedłożonym zostanie. 
to w półurzędowych komunikatach twierdził, że „Sprawa ta była u nas dotąd mgłą pokryta, SEA ETTA. : z 
nie ma ona żadnego politycznego znaczenia. Do: ale znacznie stanęła jaśniej po oświaliczeniniić RKA roty b e ac ka hując już ód tego, że, szkołą mrowińska, potrze- 
piero zwycięztwo Skobielewa Wywołało zawiść, i jakie  Barthelemy St. Hilaire złożył ; w. francu- | Tyrolu, Styzji, Dolnej i Górnej Austrji we. |bUjąca już teraz 252 marek rocznej subwencji 
popchngto de ogłoszenia tej korespondencji; a że |skiej Izbie posłów co do rokowań między pań: dług wiadomej rezolucji centralnej komisji ztale- | ] 
ismark potrafi kuć żelazo, póki gorące, to|stwami względem zwołania corychlej do. Paryża żałoby tę ulgę rozciągnąć także j na inne. pro- tylko e najniezbędniejszą naukę religii dla dzieci 


jak zresztą wiadomej wszem wobec. Z tym. je- 
daak memorjaąlem w odwodzie Koło polskie nie, 
zawodnie całego użyje wpływu swego w sprąwie 
ratowania braci, przez pół tysiąca lat dręczo- 
nych a dotąd na duchu nieupadłych. 


„Węgierski minister skarbu całkiem  sta-| 
"gariadczył, że między  Przedlitawią a 
okowania względem przy- 


‘ament. spraw duchownych. Do r. 1876 urząd 
ten piastował ks. Kutschker, nim go mianowano: 
arcybiskupem.. Potem departament. ten zagatn 
osławiony p. Lemayer, i dotychczas: go dzierzył. 
Według doniesień półurzędowych, wniesie sł 
rząd nowelłę do ustawy o podatku gruntowym, A oby 


* a * 
Dzięki Bismarkowi, Berlin stał się miastem 
niespodzianek. Zaledwie parę dni minęło, jak 
kanclerz ostentacyjnie zapewniał posłów, iż wie- 


rzy w utrzymanie pokoju, kiedy wtem jego |nie ulega wątpliwości. „. „ | międzynarodowej konferencji monetarnej. Trudno | wincją w pewnych wypadkach ” | ewangelickich. 
rzyboczny organ urządza uapaść na Gambettę 1 Do jakich jednak rezultatów doprowadzi ta j bowiem było Austrji myśleć o samoistnam przy- Dno; gz NL i k Jednakże ze wzęledu na te okoliczność 
* ki dzień po dniu artykułach denuncjuje | nowosklecona przyjaźń między Anglią a Niemca- | wróceniu waluty bez poprzedniej międzynarodo- Projekt ustawy o komasacjach, wniesiony w się neg Yi uk 


: zi mied: pe : U l „0 | Izbie panów, już w przeważnej „części został 0- szkoła elementarne w Mrówinie była dotąd szko- 
mi, a przedewszystkiem jaki obrót pod jej wpły- wej konwencji monetarnej, — ale skoro dzisiaj |, 7 p tą katolicka "i'że przewaźna wi Sieci 
wem weźmie zatarg turecko-grecki, przewidzieć | bardzo NAS ni” "stało się powszechne RANĄ SAAUP" : ý A n IE, apieci, 
na razie niepodobna. Z tem wszystkiem zazna- | przyjęcie podwójnej waluty (gdzie podstawą wa- y * 4 jest katolicką, rozporządziiśmy, aby przez usta- 
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o jako wichrzyciela, gotującego się popchnąć 
uropę w odmęt wojenny. Gdzież więc jest pra- 
wda? zapytuje giełda i po chwilowej hauśsie, 


ROÓŻKA. 


(Szkie x natlury.) 


żnym, pracuję — ale obok tego nie zapominam 
o zabawie, bo jestem , a przecież studen- 
cka piosnka, którą od wieków śpiewają, brzmi: 
'"Haudeamue"igituv, - S 
Jwvenee dum simts, 
bo pótem nadejdzie starość i śmierć i wszystko 
skończone ` sł” 
| "= A czyż Ja mam co przeciwko temu ? — 
odpowiadaał. p, Rzęcki — baw się, kulaj — i 


Zanim doszli do domu musiał opowiedzieć 
zacnemu koleżce całą historję Różki i swoją, 
fatalną wyprawę na groch, dramatyczny epizod 
z konewką wody i ostateczne -zerwanie stosun- 
ków między obojgiem.. Powiedzieliśmy, że Ka- 
rolek miał wrażliwą naturę; gdy zaczął opowia- 
dać to wszystko Julkowi (tak się nazywał jego 
przyjaciel); niedawne wspomnienia obudziły się, 
r głos jego smętniał co raz bardziej, a gdy koń- 
Sympətja dla Różki, któraby może pozostawiona | CZ Pierś mu się Ściskała, jakby miał płaczem 
bez przęszkód, rozwinęła się była w młodzieńczy wybuchnąć... sę 
a? miłośny, mimo surowego zakazu Ojca nie wy- Julek nie dał mu skończyć i wybuchnął sza- 
isla raptownie w sercu Karolka, przemieniła się lonym śmiechem. Jeżeli kiedy szatan był wyro- 
jednak stopniowo w zwykłe współczucie, w pe- stkiem, tak się śmiać musiał. uż pe 
wien rodzaj filantropii. Starówczy zwrot w u- "F „Ha! ha ! Tybyś może, chciał się jeszcze 
czutiańh chłopca datował się od owej ostatniej|w Piasku bawić, albo w konia latać po ulicy! 
rozmowy -z Różką, której męczeńska fizjownomia | Muszę to powiedzieć w szkole“... 
po Tdz pierwszy w nim wstręt obndziła, Od tej] ` Smiech ten ukłuł Karolka, spłonił się na ten 
chwili Stał dię zupełnie posłusznym ojcu, nnikał |zarzut, jakby go posądzono o uajwiększą zbro- 
RE Ą 8 iwa. o N wu skojonalnie gio AE dnie, zaczął się wypierać, gr A | ryk 
-oardót, kiwat jej na pół protekcj (wą, |dnmnie, jak cl aktorowie, tórych widział naj > rendent ; ut. Wokal 
a niekiedy bąknął : „Jak się masz Różka | scemi, wreszcie prosić Julka, aby go na śmiech GA aś yyweło „towarzystwo W torem się 


wet... Choć ciągle mieszkał z ojcem w tym sa. |serjo i uczciwie. Przekonania. miał. próste, jasne 
mym domu, eo państwo Wystalscy, nigdy mu na- ji trzeźwe, co w połączeniu z czyłem sercem i 
wèt na myśl nie przyszła wspólniczka zabaw |niezachwianą prawością, yczyniło..zeń człowieka, 
dziecinnych. Tfu! Bose dziewczęta przestały |jakich nie wiele. Chciał widzieć, gyna szczęśli- 
istnieć dla Karolka Przecież chórzystka Mina, | Wym, 8 szczęście pojmował jako dostatek i szla- 
której raz z wielką bojaźnią cała „arystokracja“ | chetność serca... Bogactwo, uważał, za środek 
klasy posłała bukiet na imieniny, & która go na- | nietylko do zaspokojenia potrzeb i. chwilowych 
wet przyjąć raczyła, przecież Mina ma tak pię- | namiętności, ale także jako żródło, z którego 
kne trzewiki od starego hrabiego X., a wszysi. | umiejętnie czerpać należy ne wszystko, co pię- 
kie pokojówki w domach, dokąd z ojcem chodził, |kne i szlachetne.. Połączyć wygódki życia 4 
otrzymują od pań w podarunku nawet kapelusze | potrzebą serca, uprzyjemnić sobie ile możności 
z welonami!. -Do zmiany wewnętrznej Karolka | Í ` l 
przyczyniła się także niemało nie zbyt wyboro” |brze dla ogółu.— oto byfe.jego zasada, O ho- 
|wa kultura, kultywowana otwarcie, a po części | norze miał p. Rzęcki najwybiedniejsze pojęcie, a 
tajemnie. Karolek miał charakter. wrażliwy, ale D 0; całem życiu, , któ- 
dosyć płytki, dlatego też fantazja jego nie była rego nigdy z oka miie spuszczał. Słowem, był .tó 
głębszą, lęcz ślizgała się po powierzchni przed- 
miotów _ Swiat wydał niu się wspaniałym ogro- 
dem, w którym Bóg umieścił człowieka po to, 
aby ztyweł smakowite owoce ; wszystko, C0 Z8- - ręce | „a 
wnątr, błyszczy uznał za piękne, a więc iza jęk, zhisiała, boląć, lekkkoflyśl- 
f iqział ni B Lego 

a- 


(Ciąg dalszy.) | 
owszem, wsłakże i ja byłem „młodym i 
wiem, Có w twoim wieku potrzeba. Ale nie,bądź 
saniołubem, nie koncentruj Wszystkiego Ww. wła- 
snej osobie, staraj się o to, aby dobre uczynki 
dla drugich spełnione, Sprawiały ci także, taką 
przyjemność, “jak zaspokajanie w ch za- 
chcianek, ~ 


May u” szw Tal PARI = -A Í 
6 —. ig.5 +8, ip rm maywa; Karo- 
lek i Ru a M aibo kierował rozmowę na 
jaki obojętny przedmiot. 


oku može nawet te tak zimne Stosynki przed klasą nie wystawiał Julek dał się u-| . EN ATLE drnietid a SAT A. 4 e łowiek . raktyczny, pguk: 
anay obojgiem dzieci urwały się zupełnie. Pe- MADE, te pen AS a: io rp EA o: Bok Peo i 46 SA ra + 
wnego razu odprowadzał Karolka do domu A ai fałszywa jet wszy M zee no SEA A wrodzonym zdolnościom, wstąpił tia. uiitwersytet, . Goh kut": — Wjadł na pomysł, ną który dona 
deu z kolegów, elegancki panicz, który zaczyn e ej ERYA Już, „złota“ młodzież przyjęła go 2 otwartemi rękó- yta | wpaść był powinien, na . cg. się zgodzi každa z 


Wadą, pe Ala N 
rona; byłby pierwszym pomiędzy, całą arystokta” p. WYLÓN „m Niema : innego, sposobu, ab 
cję wsz p,” jednak musiał się trzymać | chło rzózeń ukoo BSA: 869 BpogOdu, y igo Wytwać, 
am Arrais e każdym razi wywal: Rzęcki wpływa jwołm ; |2. tego płochegu towarzystwa, mówił do glebie 
dzył sobie  ;stanowisko* Ww „towarzystwie: bd |Byna nadać iine, Kiztatty, wkrótce “Jednak spo- 
razu, rozsiadł<gię w komitetach balowych i bez |strżegł, Że nie fa wiele się. to przyda,  Mjadzy 
trosk, lekko, jak złocisty motyl rdżpoczyńał we- | oboma była przepaść pod wz = ; 
sołą po kwiatach wędrówkę, a każdy kwiatek pcie, „Karol nie chciał: jej przeskoczyć | wtąńąć 
rozumie się, na zgrabnej łodyżce miał prześliczną | 0 Fi nie chciał sł 
w dy ce z korałowemi usty i tzarnemi ocz-|obok Syna. 
amı. i 


wot DAHA ig p 1 ; 'howiem |nie kosztówało odwratać śię òd Różki, way jej | >70 | | 

Mod ardzo rr kd om dan sr widzieć hie chciał; stał Sie ' dójtaa dym ję ma ` Gdyby go los obdarz 
trywań Gdy byll już blisko domu i śmiejąc wiekiem... Ar KOBE A SŚWERE sl 

%dę różmawiali w najlepsze (rozumie się że nie |. Z każdym n C at ył g topak, na 'Rocie- 
o książce), Karolek spostrzegł przechodzącą obok | chę o AR pa ah Ra anih RU 
Bóżkę, ' r duży koszyk. Jak przed rokiem ważniejszą w pewnych sferach, pięknego a 
szła: boao a ubrani, była. W tę sama sukienkę, |nia i manter. Słowem z dziecka penego, dzikiej 
g'której już dawne wyPósła... nitnój;, że rysy | fantazji zrobił się młodzieniec waj pi 
jej mie nie straciły wyrazu, Owszem. wyszłache- |cjec był zamożny, sprawiał mu $ ę i łach e, 
mety i wśpięknisłyj Karolkowi w starej, wą: | które uwydatniały zgrabną Jego figurkę, tecicąć 
skiej zukieńce wydała się istną karykaturą Z8-|zayazem wpojóną W dziecinstwie dumę, ojciec 
cżerwienił. się siak buraki.” Ce róbić ?_ Odwrócić | miał stanowisko, przypuszczóno go Więc od razu 
siąrniepodobna; bó widziała, a: Karolek: był je- | do towarzystwa pantczów, które, w Klasie tworzy» 
ggcze ża piłody i za dobry miał grunt seróa, aby |ło niejdko izbę panów i bez względu na lokację 
adobyć' big mógł” na'' efronterję, tak często i ź |wyróżniałć się od chudopacholskiego gmunu, cho- 
"taką łatwością przez starszych używaną... Pra- dziko się cżęściej do teatru i to na dobre miej- 
wie machinalnie uśmiechnął się i szepnął: „Jak | sca, czasem' wypiłó się kieliszeczók czegoś słod- 
się masz, Róśka!* c siui, "|kdego w dobrem towarzystwie, % nawet.. a ne 


Chając się z zadowoleniem — chłopak - wpraw- 


Q, 
Dregs R4oay, lero: kończy studja, ale 
kiere nie sżkodzi.. yti się trochę  grosiwa, 
rzytam: |. k Jaki przyniesie. synowa .. 
cowity, przy. protek- 
m Qbowiązki 


è 7 . 
[6 
raku 


go mieć pragna.. TAK., tak., musze go ożenić 
tylko trzęba adag, czy ehłopaczysko już się 
|gdzie nie- pi Ea s j 

P rpe @: a. n. 


un 


| — gowienia nauczyciela ewangelickiego przy tam- 

“i tejszej szkole wyznaniowy jej charakter, o ile 
możności, jak majmniej był naruszony. 
podp. Puttkamer. 

Do ojców rodzin katolickiej gminy szkolnej 
na ręce gospodarza Józefa Barłoga 

w Mrówinie * 

Czyż podobne rzeczy dzieją się tam, gdzie do 
szkoły ewangielickiej zmuszone są dzieci katoli- 
kie uczęszczać? Nigdzie o tem nie słychać. 
W niektórych szkołach ewangielickich znajdziesz 
lo 60 dzieci katolickich, a nigdzie rejencja nie 
>ostara się o nauczyciela katolika, tu i ówdzie 
glko zezwoli na to, aby nauczyciel sąsiedni ka- 
Olik dochodził, i dzieciom religię wykładał. Naj- 
abawniejszym jednakowoż jest ostatni punkt od: 
oowiedzi, gdzie pan minister łaskawie zezwolił 
aa nazwanie tej szkoły szkołą katolicką, chociaż 
i tu w tem wyrażeniu, iż przez ustanowienie na- 
nczyciela ewangielika charakter wyznaniowy 
szkoły ma być jak najmniej naruszony, leży za- 
powiedź, że z czasem i to się zmieni. Takich wy- 
rafinowanych odpowiedzi i zapowiedzi zapewne 
na całej kuli ziemskiej nie znajdziesz, chyba w 
owem państwie „der (rottesfurcht und Ehre“, a 
nadto co chwila poznajemy, że na zmianie w skła- 
dzie ministerstwa Polacy nie nie zyskali. Falk 
inaczejby nie odpowiedział. jp" 

Wobec oszczerstw, rzuconych na duchowień- 
stwo górnoszląskie przez deputowanego Holtze- 
go, jakoby duchowieństwo to szerzyło pomiędzy 
ludem polskim idee socjalistyczne, odzywa się 
Schles. Volksztg. z projektem, aby duchowieństwo 
to głośno i gromadnie zaprotestowało przeciwko 
oszczerczym słowom owego deputowanego. Czy 
to się na co przyda wobec uprzedzeń i złej woli 
Niemców? Dość tylko po polsku przemówić, a już 
w oczach teutonów naszych staniesz się „eln 
staatsgefahrliches Individuum“. Dowodów na to 
daleko szukać nie potrzeba; dostarczyły ich też 
obrady z ostatnich dni w sejmie pruskim. 

Już dawniej pisałem wam, że magistrat tu- 
tejszy zamyśle urządzić kilka nowych syneku: 
dla nauczycieli Niemców. Z etatu na rok przy- 
szły przekonujemy się, że rzeczywiście istnieje 

kilka nowych pozycyj, przeznaczonych na utrzy- 
manie nowych kulturtregerów. I tak utworzono 
nową posadę jeneralnego inspektora gimnastyki 
z pensją 2.700 mrk. (1850 złr.), przez co znowu 
zrobiło się ulgę już i tak nic nie robiącym re- 
ktorom szkół miejskich — samym Niemcóm. Je- 
dnemu rektorowi, dla czego, nie wiadomo, chy- 
ba dla tego, że jest zabitym kulturtregerem, pod- 
wyższono pensję © 300 mrk., tak że tenże po- 
biera razem 4200 mrk. Inny nauczyciel, którego 
zasługą jest, że nie umie po polsku, otrzymuje 
600 mrk. osobistego dodatku. Tak oto szafuje 
groszem naszym magistrat, który nie ma kilku 
złotych dla teatru naszego. Niejedem profesor gi- 
mnazjalny, ba nawet uniwersytecki, niezawodnie 
może pozazdrościć niemieckim naszym pasożytom 
posady. 

W przyszłą sobotę odbędą się w Poznania 
wybory trzech członków reprezentacji miejskiej 
w trzech oddziałach. Komitet wyborczy polski 
wydał jaż odezwę do mieszkańców miasta, wzy- 
wając ich, aby się wszyscy stawili do urny wy- 
borczej i oddali swe głosy na pp. Berenicza, Cy- 
bulskiego i dr. Gąsiorowskiego. Chociaż może 
kandydaci nasi nie przejdą — w najlepszym ra- 
zie mógłby p. Berenicz przejść — to jędnakowoż 
spodziewać się należy, że wszyscy uprawnieni do 
wyborów staną jak jeden mąż i zadokumentują, 
iż sprawa wyborów tych leży im na sercu. 


Kijów d. 8. lutego. 

Co było do przewidzenia, ziściłó się w zupeł- 
ności. Pómiędzy nowytn dziennikiem tutejszym 
Zarja (małoruski) a redakcją Kijewlanina pod- 
żegającego systematycznie antagonizm miejsco- 
wych żywiołów ludności, i usiłującego wmówić, 
że jest wyrazem opinii większości, przyszło do 
zawziętej połemiki, dzięki której, tendencyjna 
działalność Kijewlanina ukazała się nawet dla 
mniej myślących, w całej swej wstrętnej nagości. 
Redakcja Žarji zapowiedziała w prospekcie i ha- 
sło to w każdym numerze powtarza, Że: „usuwa 
wszelką, zarówno narodową jak i plemienną i 
religijną wyłączność, gdyż jest przekonana, że 
niedawne wyjątkowe położenie jako anormalne, 
straciło rację bytu i nadal*, że „redakcja będzie 
bronić zasad legalności i równouprawnienia, i 
nie ścierpi na szpałtach swej gazety niczege ta- 
kiego, coby było niezgodne z ideą wolnego 1 ro- 
zumnego postępu.“ 

Program ten, będący rzetelnym wyrazem 
zwrotu opinii tutejszej, nie mógł się podobać Ki- 
jewlaninowi, jako zaprzeczenie wszystkich jego 
dążności. Ztąd napady i walka. P6+.ironie Za- 
rji stanął ogół, a Kijewlanin, straciwszy . mono- 
pol tłumacza opinii i brany poprzednio do ręki 
jako złe konieczne, dziś traci coraz więcej czy- 
telników, i straciłby prawdopodobnie i swój, 
względnie do zasługi, przydługi żywot, gdyby nie 
pobierane subsydjum. I 

W zeszłym tygodniu przy współudziale li- 
cznie zebranej publiczności, odbyło się tu w sali 
uniwersyteckiej posiedzenie Stowarzyszenia pra- 
wników dla obioru prezesa. Na kandydatów po- 
dali się: prof, Kistiakowskij, dotychczasowy pre- 
zes, i docent Pichno, redaktor Kijewlanina Wy- 
bór padł prawie jednomyślnie na dotychczasowe- 
go prezesą. 

Burzliwe to i ze wszech miar ciekawe po- 
siedzenie zakończone zostało głośnemi owacjami, 
w których publiczność wymownie zamanifestowa- 
ła swoje uznanie dla prof. Kistiakowskiego, a 
niechęć dla przedstawiciela Kijewlanina. Jest to 

owny kómentarz do tego, co wyżej wypo- 
wiedżiałem; dodać mi tu jeszcze wypada, że 
prof. Kistiakowskij pierwszy wystąpił z artyku- 


łem dyskredytnjącym tendencyjną działalność Ki- 
jewiamina. `` 


. 


Rzym d. 7. lutego. 


Posłannik nadzwyczajny carski do Ojea św. 

p. Masołow lada dzień ma przybyć, jeżeli już 

nawet wczoraj lub dziś nie przybył do Rzyma. 

Trzynaście przedugodnych punktów, podpisanych 

w Wiedniu przez kardynała Jacobiniegó, dziś śe- 

*kretarza stanu Jego Świątobliwości, i przez nie- 


ne. Ojciec święty niezłomnie stoi w obronie jẹ- 
zyka polskiego, i ufać należy, iż moskiewskie 
podstępy nie osiągną w tym względzie zamierzo- 
nego celu. Rokowania, jak zapewniają dobrze u- 
wiadomione osoby, tyczyć się będą głównie ob 
sadzenia wakujących stolic bigkupieh. Rząd car- 
ski ma podać stanowczo kandydatów swoich do 
zatwierdzenia. Nazwiska ich są już w części 
amane w Watykanie. Szczęściem mają to być lu- 
'-ie zacni i dobrzy Polacy. Między nimi ma się 
'ować ks. Kosowski. Rząd moskiewski przy- 
ł także na wielce ważny punkt, na a- 

biskupów wywiezionych w głąb car- 
» pod wyraźnym warunkiem, że nie wró- 


jącym z jałmużny katolickiego świata. Jeżeli ro- 


go mają być tutaj dyskutowane i bliżej określo- 


cą na stolice swoje. Może jeden z nich otrzyma 
pozwolenie wrócenia do innej dyecezji. Inni zaś 
wygnani zostaną za granicę, osobliwie zaś ks. Fe- 
liński, przez którego car powiada że został o- 
sobiście obrażony. Arcybiskup warszawski, jeżeli 
w rzeczy samej uwolnienie uzyska, przybędzie 
do Rzymu, gdzie dostąpi zapewne purpury kar- 
dynalskiej — i zamieszka jako stały doradca 
papieża w sprawach kościoła polskiego. Jeżeli to 
przyjdzie do skutku, naród polski ma obowią- 
zek zapewnienia mu składkowego narodowe- 
go funduszu na utrzymanie, bo niesłuszną by- 
łoby rzeczą, aby takowe ciężyło na papieżu ży- 


ścim sobie prawo dłe politycznego bytu w przy- 
szłości, powiuniśmy dowodzić Europie, że jeste- 
śmy narodem żyjącym, 8 życie narodowe nie ob- 
jawia się tylko przez tego lub owego znakomi- 
tego axtystę lub pisarza, którego Polska wydaje, 
a który z przeproszeniem naszych  bezwarunko- 
wych chwaleów wcale jeszcze sam przez się 
nie stanowi o żywotności narodowej : . termome- 
trem takowej móże być dopiero zbiorowy objaw, 
jednomyślne manifestowanie się ogółu polskiego, 
a mianowicie ofiarność, wielka ofiarność, patrjo- 
tyczńą przedewszystkiem nosząca cechę. Dopóki 
ogół polski dużo, bardzo dużó pieniędzy nie bę- 
dzie dawał na cele nieprzynoszące mu, przynaj- 
mniej na teraz, żadnej materjalnej korzyści, to 
dopóty kupiecka Europa, która w pieniądze tylko 
wierzy, nie przekona się, że naród polski istnie- 
je, że ma wolę, i że chce ojczyzny innej jak te, 
wielorakie a obce, które traktaty dlań urzą“ 
dziły... 

Na miejsce ks. Felihskiego objąć ma. archi- 
dyecezję warszawską ks. Popiel, znany z paster- 
skiej gorliwości i przywiązania do Stolicy „apo- 
stolskiej. Bardzo być może, iż rokowania ogra- 
niczą się na teraz ma tych nominacjach. JInne 
punkta zbyt wiele przedstawiają trudności, aby 
rząd moskiewski przy swoich dążnościach, urosz- 
czeniach i zachciankach, zgodził się na widoki 
Stolicy świętej, która- wcale do trańsakcji nie 
jest skłonnaę Podpisanie więc: przedugodnych 
punktów nie pociąga jeszcze wcale za sobą sta- 
nowczej ngody i konkordatu. Bardzo być może 
nawet, że wszystkie te traktatywy: nie doprowadzą 
wcale. do- zupełnego porozumienia się, i że spełzną 
na niczem, Kte wie nawet czy rząd moskiewski, 
widząc, żę zamiarów swoich w innych punktach 
przeprowądzić. nie.może, nie: cofnie ustępstw, 
jakie w kwestji obsadzenia biskupstw zdaje się 
czynić, i czy dotrzyma obietnicy zmiany syhir- 
skiego wygnania dla. naszych biskupów na wy- 
gnanie za granicę carstwa? 

Pogłoska więc o nuncjaturze w Petersburgu 
jest bardzo przedwczesną. Posłanie zaś księdza 
Włodzimierza Czackiego do Petersburga jest po 
prostu żartem. Prałat ten, piastując wyższy u- 
rząd w Paryżu, gdyż nuncjatura paryska liczy 
się do czterech pierwszorzędnych, nie może się 
cofnąć na niższe stanowisko. Po nuncjaturze pa- 
ryskiej czeka go z prawa purpura kardynalska, 
która wszelkiemu paryskiemu, wiedeńskiemu, ma- 
dryckiemu ti lizbońskiemu nuncjuszowi bywa za- 
raz dana, skoro opuszcza dwór, przy którym jest 
uwierzytelniony. Jeżeli usiłowania i zabiegi legi- 
tymistów i bonapartystów francuskich, aby ks. 
Cząckiego wysadzić z Paryża, i starania, jakie 
czynią prałaci przymscy w tym samym celu, u- 
wieńczone zostaną pomyślnym skutkiem, arcybisk. 
Salaminy. nię w Petersburga, ale w łonie świę- 
tego kolegium spocznie na dyplomatycznych lau- 
rach. Pogłoski, więc takie przez Univera'a umyśl- 
nie w obieg puszczane nie zasługują wcale na 
wiarę. Do nuncjatury w Petersburgu, powtarzam, 
bardzo jeszcze daleko. 
| | UL Ielbsie peeelęjsiojnpo uwbomwłeniu. ustawy © 
zmianie Rady: wyższej oświecenia; zaproponowa- 
nej przez nowego ministra, doktora Baccellego, 
tudzież sześciu innych ustaw mniejszej wagi, roz- 
poczęły się rozprawy nad ustawą o zniesieniu 
przymusowego obiegu papierowej monety, i nad 
inną, dotyczącą ustanowienia kasy pensji dla u- 
rzędników. Pierwsza ustawa jest niezmiernie 
ważną dla Włoch. Wszystkie ich stronni- 
ctwa, z wyjątkiem może radykalistów, pragną 
gorąco, aby ogromna a wyłączna cyrkuiacja pa- 
pierowa ustała, i aby lira włoska stanęła na ró- 
wni z frankiem francuskim. Już sama wieść o 
gotującym się w tej mierze projekcie sprawiła 
bezprzykładne dotąd podskoczenie papierów wło- 
skich. Pomimo to zniesienie przymusowego obie- 
gu napotyka w Izbie wymownych bardzo przeci- 
wników, potępiających jeżeli nie samo rozporzą- 
dzenie, to przynajmniej doraźny i nagły sposób, 
w jaki ma być wykonane, i żądających, aby znie- 
słenie było stopniowem. Jednak nie zdaje się, 8- 
by te pojedyncze głosy zdołały wstrzymać u- 
chwalenie ministerjainego wniosku, który na 
większość Izby liczyć może. 

Ustawa o reformie wyborczej dotąd jeszcze 
zostaje w ręku komisji parlamentarnej, a prawi- 
ca, posiadająca w swoich szeregach najzdolniej- 
szych we Włoszóch łudzi, ostrą wypowiedziała 
wojnę temu projektowi, i na zebraniach swoich, 
tak zwanych stowarzyszeń konstytucyjnych, usi- 
tuje wykazać niestosowność i niebezpieczeństwo 
projektu opracowanege przez lewicę. Zkądinnąd 
radykalizm gorliwie pracuje nad przeprowadze- 
niem zasady powszechnego głosowania, która z 
kolei ma ułatwić zmianę monarchicznej formy 
rządn włoskiego w republikańską. „Wiec nad 
wiecami*, do którego republikańskie stronnictwo 
przywiązuje tak wielkie znaczenie, odbędzie się 
w Rzymie, pomimo protestu, założonego przez 
hr. Wimpfena, ambasadora austrjackiego, prze- 
ciwko republikańskiej agitacji względem Iryestu 
i Trentynu, która ma się tam objawić. Rząd o- 
pierający się dziś głównie na radykalistaach, 
wiecu zakazać nie chciał, ale starał się go ogra- 
niczyć ile możności. Zamiast placu publicznego 
odbędzie się on w Sali Danta, gdzie zwykle da- 
wane są koncerta wszystkie. Sprowadzono też z 
różnych miast włoskich mnóstwo policyjnych a- 
jentów, którzy mają pilnie czuwać mad republi- 
kanami napływającymi do Rzymu. D. 10., 11, 1 
12. odbędą się przygotowawcze posiedzenia do 
wiecu, który nastąpi zapewne d. 14. b. m. Do- 
tychczas niewiadomo z pewnością czy Józef Ga- 
ribaldi przybędzie lub nie do Rzymu, i czy bę- 
dzie przewodniczył wiecowi. Rząd robi wszystko 
co może, aby go od tegó żamiaru odwieść, rady- 
kaliści zaś, aby go zdecydować do przyjazdu i 
objęcia prezydencji Rząd oświadczył jednak u- 
rządziciełom wiecu, że nie zezwołi nigdy na ża- 
dne objawy, pizęciwne obecnemu politycznemu u- 
strojowi państwa lub mogące narazić międzyna- 
rodowe stósunki kraju. Jeżeli atoli wiec przyj- 
dzie do skutku, wątpię aby pogróżki te pomo- 
giy. Urządzicielom wiecu, jak stokrotnie już to 
oświadczyli, nie chodzi głównie o głosowanie po- 
'wszechne, ale o zaprowadzenie rzeczypospolitej 
na półwyspie. Chcą koniecznie skorzystać z te- 
raźniejszej sposobności, aby się zbliżyć do swo- 
jego celu. Jeżeli Garibaldi przybędzie do Rzymu, 
irredentyzm podniesie głowę, a stosunki między 
Włochami a Austrją naprężą się jeszcze bardziej. 

- Hr. Menabrea, ambasador włoski w Londy- 
nie, bawi obecnie w Rzymie, ale wkrótce wróc 


na swoje stanowisko. Stan wzburzenia Irlandji 
zmusił Anglię postępować nierównie ostrożniej 
w Konstantynopolu i w Grecji. Włochy widząc 
wewnętrzną jej słabość, mniej są już skłonne 
do przymierza z nią. Stosunki ich z Francją o- 
ziębły także bardzo z powodu tunetańskiej spra- 
wy. Osamotnione, jak są, Włochy na wielkie na- 
raziłyby się niebezpieczeństwo, gdyby w razie 
wojennego jakiego wybryku Grecji dozwoliły ir- 
redentystom uskutecznić zamierzaną wyprawę 
przeciw Turkom, a właściwie przeciwko Austrji. 

Karnawał w Rzymie będzie bardzo świetny 
tak w salonach jako i na ulicach. Kilkadziesiąt 
balów zapowiadają. Jest tu aż czterech wielkich 
książąt moskiewskich, jedynie niby dla zaba- 
wy — oprócz politycznych celów, — chedyw e- 
gipski, różne książątka niemieckie, i mnóstwo 
cudzoziemców wszelkiej narodowości. 

To, co pisały zagraniczne dzienniki o mnie- 
manem sprzedawaniu przez rząd włoski szlache- 
ckich tytułów dla napełnienia kasy państwa, jest 
grubą i śmieszną bajką. Rząd tutejszy jako de- 
mokratyczny tytułów nie sprzedaje ani nadaje 
nawet. Jestto przywilej wyłącznie przysługujący 
królowi, który jest niesłychanie trudnym w roz- 
dawaniu podobnych zaszczytów. Dwór tutejszy 
obrażony został bardzo dziwolągami, jakie fran- 
cuskie i niemieckie pisma plotły w tym przed- 
miocie. 


Głosy z kraju. 
Bochnia 8. lutego. 
(W sprawie Tow. kred. ziemskiego.) 


Przy zbliżającem się ogólnem zgromadzeniu 
gal. Towarzystwa kredytowego ziemskiego, niedziw 
że pojawiają się w dziennikach krajowych różne 
zdania o tej instytucji, które jednak po większej 
części nieprzychyłnie się o niej wyrażają, wytyka- 
jąc słabe strony, które przy głębszem i dokładniej- 
szem rozpoznaniu rzeczy spełzłyby na niczem. 

I tak korespondent Gazety Narodowej z nad 
Strwiąża mniema, że oszacowania hipotek przez 
przysięgłych obywateli detaksatorów, nie dają pe- 
wnej rękojmi wartości onych, gdyż wchodzą tu w 
gre pewne względy sąsiedzkie. Jeżeli dotąd żaden 
z panów detaksatorów nie wystąpił przeciw takie- 
mu ubliżającemu zdaniu, to niech nam wolno będzie 
ująć się za nimi, Pan Korespondent twierdzi, że 
stosowniej by było, użyć do podobnych oszacowań 
detaksatorów urzędników. W takim razie przy- 
szłoby dyrekcji pewnie w spotęgowanym stosunku 
korzystać z przepisów pewnego artykułu, dozwała- 
jącego jej okrawywać cyfry szacunkowe, w celu 
postawienia wartości w zastosowaniu do każdo- 
czesnych konjuktur ekonomicznych w kraju i wy- 
mierzenia pożyczki odpowiedniej siłom miejscowym 
do regularnego opłacania ratalnych: należytości. 

Tenże szanowny korespondent twierdzi, że do- 
tychczasowy sposób detaksowania dóbr o wielkie 
straty przyprawił Towarzystwo nasze. W wyda- 
nych dotąd corocznych zamknięciach rachunkowych, 
nigdzie niema mowy o podobnych stratach ; a zam- 
knięcie rachunkowe za rok ubiegły, które mamy 
w ręku, wykazuje nawet uzyskaną z obrotu fundu- 
szami oszczędność w sumie 44.311 zł. 62 c. w. aq 
co po pokryciu całej administracji i ogromnych sto- 
sunkowo należytości skarbowych, a z drngiej strony 
przy zupełnem opuszczeniu opłaty do- 
datku na zarząd, świadczy że dyrekcja ma 
dobrze na pamięci nakazaną jej statutami oszczę: 
dność, bo tylko przez oszczędność może doprowa- 
dzić stan funduszu rezerwowego do wysokości, od- 


powiedniej stosunkowo; sumie emitowanych dotą li- 

J owny Y korespófdente=asbi tu Bluzję 
do pewnego majątku “w Drohobyckiem, który dy- 
rekcja na przymusowej licytacji nabyła za samę do 
pokrycia jej wierzytelności potrzebną, to jeszcze 
nie jest ten -fakt dowodem poniesionej straty, tylko 
dowodem z jednej strony przezorności dyrekcji, a 
z drugiej wadliwego postępowania sądowego, które 
dopuszcza przeciąganie się spraw  licytacyjnych 
przez lata, bez żadnego zabezpieczenia hypoteki od 
dewastacji” przez egzekuta, O ile nam wiadomo 


już dziesięciu konkurentów zgłosiło...z>=="fhycie 
tego majątku, co jednak, zaszłej prawo- 
mocności aktu licy s da się uskutweznić. 


Wszakże przeciw tej prawomocncści jak zwykle, 
nie obeszło się bez rekursu. 

lay znowu korespondent Gazety Narodowej 
narzeka na zastarzałość ustaw Towarzystwa, za- 
wierających mnóstwo formalności duchowi czasu 
już nieodpowiednich. Co do tego, podejrzywać mu- 
simy pana korespondenta, Że nawet nie miał wcale 
w ręku najświeższych nstaw Towarzystwa z roku 
1876. Byłby się bowiem z nich przekonał, że owe 
statuta początkowo w roku 1841 wydane, zostały 
następnie po kilkakroć rewidowane, i na podstawie 
uchwał ogólnych zgromadzeń częściowe zmiany uaj- 
wyższą sankcją potwierdzone, a mianowicie w la* 
tach 1868, 1873 i 1876. Owe mniemane nieipo- 
trzebne formalności opierają się na wymogach ksęgi 
prawa cywilnego, dla ubezpieczenia praw Towa- 
rzystwa od wszelkiego szwanku, bo jeżeli się duch 
czasu zmienił, to zapajczywość ludzka zmierzająca 
do zysku kosztem bliżniego wcale się niezmieniła 
Owe więc priez szanownego korespondenta perho- 
roskópowane formalności są podstawą wzięto- 
ści naszych efektów, która tyłko z korzy- 
ścią na zaciągających pożyczki w listach zastawnych 
oddziaływa. i 

Warto więc przysiąść fałdów, i dokładnie i 
spiesznie dopełnić warunków promesy pożyczkowej, 
kiedy te waruńki stanowią właśnie podstawę ko- 
rzystnego spieniężenia pożyczki. Jeżeli się Zaś 
zrealizowanie „pożyczki przeciąga, to zawsze wina 
w ociąganiu się z dopełnieniem wszystkich w pro- 
mesie postawionych warunków, tak dalece, że ile nam 
wiadomo, należy to do rzadkich wyjątków jeżeli ja- 
kie podanie o zrealizowanie przyrzeczonej pożyczki 
jest zupełnie do zreferowania i załatwienia dości- 
głe. Zwykle strony podające o pożyczki, nia mają 
dokładnego wyobrażenia o tym procederze, a Za- 
stępcy stron, dla natłoku przyjętych na się spraw, 
odciągając się z dopełnieniem warunków promesy, 
wymyślają przed upominającemi się stronami na wy- 
mysły i opieszałość dyrekcji. 

Instytucja finansowa crysto obywatelska, która 
o czterech tylko referentach i piątym prezesie za” 
łatwiła w jednym roku 7060 samych liczb koncepto- 
wych, a w jedenastu latach emitowała prawie 
40,000.000 1. z. 5°, i która zawsze daje obywa- 
telstwu najnamacalniejsze dowody najchętniejszej u- 
służności, taka instytucja przez obywateli krajo- 
wych o opieszałość w pracy pamawianą być nie po- 
winna, gdyż przez to samo daje sobie obywatel- 
stwo świedectwo ubóstwa, nie mając między sobą 
zdatniejszych pięciu osób niż te które obecnie in- 
stytucją zawiadują. 

Gdyby to przyszło szanownym panom zaciąga- 
jącym pożyczki, przed zrealizowaniem tychże za- 
ciągnąć do hipoteki każdęn wydać się mający list 
zosobna, jak to wymaga statut ziemstwa w Kon- 
gresówce, toby dopiero było narzekań bez końca. 
Niemożemy sobie wprawdzie wytłumaczyć tego wy; 


czyny do tego, 


magania, lecz muszą tam być jakieś ważno przy” 


Nie możemy zakończyć tego pisma bez wspo- 
mnienia korespondencji Czasu z pod Krosna, która 
znowu przejęta przychylnością dla Towarzystwa, 
radzi, jakim by sposobem wypadało przeprowadzić 
przypadające teraz wybory, aby one wyszły z ko- 
rzyścią dla zakładu. 

W przyszłej korespondencji wypadnie nam po- 
mówić o grasującej gorączce zniżania najskromniej- | 
szych nawet stop procentowych. 


Z lwowskiej Rady miejskiej. 


Błoto i śmiecie lwowskie posiadają oddawna 
ten szczególniejszy przywilej, że ilekroć poruszone 
zostają w łonie Rady miejskiej, wywołują zawsze 
dłngą i zaciętą dyskusję —. motywowaną, rozumie 
się, obustronnie, najlepszemi dla miasta i jego 
mieszkańców intencjami. -— Toż samo powtórzyło 
się i na wczorajszem posiedzeniu. -- Sprawozdawca 
sekcji III, rad. Gołąb, w jasnem a jędrnem przed- 
stawieniu sprawy, wykazał korzyści jakie gmina od- 
niosła, prowadząc czyszczenie miasta w. własnej ad- 
ministracji, skoro w pierwszym roku wydatki zmniej- 
szyły się o zł. 8000 w porównaniu z tem co wy- 
dano w roku poprzeduim przedsiębiorcy (zł. 24.000 
przeciw 32.000) — stawia przeto imieniem sekcji 
wniosek, aby i nadal czyszczenie miasta prowadzić 
w własnej administracji. 

Zdawaćby się mogło, że sprawa tak jasno po- 
stawiona, poparta nadto cyframi, nie powinnaby na- 
potkać żadnego zarzutu. Inaczej się jeduak stało; 
rad. Lewandowski nie może się zgodzić na 
tak nagłe decydowanie w sprawie ważuej i koszto- 
wnej, nie wystarcza mu do wyrobienia stanowczej 
opinii sprawozdanie administracji miejskiej, złożone 
za rok 1879, któremu to sprawozdaniu zarzucano 
wiele niedokładności — i dla tego wnosi za odro- 
czeuiem całej sprawy, aż do czasu złożenia obra- 
chunku za rok 1880. 

Rad. Wiedeń popiera to zdanie, Z Zasady. 
bowiem nie wierzy rachunkom magistrackim, ani też 
dopuszcza możności prowadzenia sumiennej roboty 
t kontroli w własuej administracji. Cyfry wykazane 
w sprawozdaniu, są, zdaniem mowcy, illuzory* 
czne, jak i wykazana niby oszczędność, (Prawdo- 
podobnie, urzędnicy i oficjuliści magistrata, chcąc 
w błąd wprowadzić Radę miejską, a głównie p. rad. 
Wiedenia, który im przy każdej sposobności obja- 
wia swą nieufuość, z własnej kieszeni dołożyli owe 


illuzoryczne 8000 zł). aw 


Za odroczeniem przemawiali jeszcze radni Da- |. 


chowski i dr. Ciesielski — za wnioskami 
sekcji: wiceprezydent Dąbrowski, rad. Heppe 
i dr, Zucker. 

Rad. Heppe zbijając zarzuty poprzednich 
mowców co do nierzetelnej roboty z własnymi ro- 
botpikami — cytuje fakt, że za przedsiębiorstwa p- 
Borkowskiego, napotkał z drugim radnym, 22 fur 
błota, napełnionych tylko do połowy, a opatrzonych 
w marki pełnego wywozu. Podobue nadużycia nie 
dzieją się obecnie, czyszczenie miasta odbywa się 
lepiej i taniej, a zatrzymując własuą administrację 
robimy krzywdę nie miastu i mieszkańcom, jak tu 
utrzymywano, ale chyba tylko p. Borkowskiemu. 

Dr. Zucker zwraca uwagę przemawiających 
za odrzuceniem, że odrzucenie byłoby tylko zatrzy- 
maniem status quo na rok bieżący. Zwlekać jednak 
nie można, bo konie do wywózki śmieci muszą już 
być najęte od 1. marca. 

Po przemówieniu sprawozdawcy, Rada uchwała 
wnioski sekcji. 

Przy drugiej części tej samej sprawy, to jest 
w przedmiocie wywózki śmieci z domów prywatnych, 
wyszła na jaw dość dziwna manipulacja sekcji HI, 
Wniosek sekcji opiewał na oddanie tej czynności w 
przedsiębiorstwo, p, Borkowskiemu, sprawo- 
zdawca jedoak, rad. Š wisterski, przemawiają 
jaż w sekcji przeciw takiemu wnioskowi, i tu, na 
pełnej Radzie, zmuszony był, zwłaszcza wobec tyl- 
ko co zapadłej uchwały — wprost przeciwnie mo- 
tywować swoje sprawozdanie. Po. przeprowadzeniu 
ponownie takiej samej prawie dyskusji, uchwalono 
zatrzymać wywózkę śmieci z domów prywatnych w 
własnej administracji ajmem w tym; celu ośmiu 
par k- i dwóch |. isyjnych, do końca r. b. 

"W drugiej uchwale ustanowiono dodatek '/,"/; 
do podatkn kwaternnkowego za r. 1881 na pokry- 
cie koszuo* kwaierunku wojskowego w r. z. 

Po długich pertraktacjach z Towarzystwem 
„Triestina Tramway“, zawarto wreszcie dobrowol- 
ny układ, w myśl którego, gmina z zastrzeżeniem 
zezwolenia ministerstwa handlu, zgadza się na pro- 
wizoryczne otwarcie linii od placu Gołuchowskich 
do rogatki Zółkiewskiej, pomim że Towarzystwo 
pod wielu względami nie wykonało zobowiązań kon- 
traktowych. Zezwolenie to ndziela gmina pod wa- 
runkami ściśle określonemi w akcie, jaki Towarzye 
stwo „Triestina Tramway, zobowiązało się zeznać 
notarjalnie, 

Rad, Jaegerman zgadza się na układ, 
ale dodatkowo żąda stanowczo, aby jednocześnie 
ściągnąć z Towarzystwa Tramway karę konwencjo- 
nalną po złr. 25 dziennie, licząc od 1. wrzesnia r. 
z. aż do chwili, kiedy obie linie będą ostatecznie 
wykończone. ; 

Wniosek ten npadł, a Rada przyjęła wnioski 
sekcji upoważniające do zawarcia z Towarzystwem 
powyższego układu notarjalnego, 


Z Izby sądowej. 
(Trucicielka.) 
(Dokośńczenie.) 


Z występujących w nim osób na pierwszym 
planie jest Kseńka, która przeczy stanowczo, jako- 
by kiedykolwiek odgrażała się, że męża otruje, po-. 
mimo okropnej poniewierki, przeczy jakoby zapra- 
wiła krupnik jadowitemi grzybami, w ogóle odpie- 
ra stanowczo zarzuty prokuratórji. Potwierdzają je 
jednak świadkowie liczni, a przedewszystkiem wy- 
chowanica ekońomostwa Hanka, a dalej sąsiedzi ko- 
walowie, i inni ze wsi, zeznając jednomyślnie, że 
ekonomowa mówiła często, ja muszę jego tę ko- 
chankę i tę... (epitet dla wychowanicy) stroity 
(struć), Jeden ze świadków Roman Trasz, prakty- 
kant kowalski, zeznaje pod przysięgą, Że pewnego 
razu gdy obwiniona przed „nim odgrażała się na 
męża, zagadnął ją w ten sposób: Ta cóż, kiedy on 
takie cudzołoztwa robi, to jakbyście jego struli, to- 
byście wszystkie jego grzechy sobie kupili. Na to 
miała odrzec zagadniona, „że tak dłużej być nie 
moża“, Ha — odrzekł jej wtedy świadek, jak nie. 
może, to nie może, ale... macie wy jego to woli on 
was.“ (Wesołość), 

Klasyczną jest para małżonków Basów; żeńska 
połowa, opisana wyżej Sakałycha, bez najmniejszej 
żenady przyznaje blizkie stosunki, jakie miała z 6- 
konomem, a za chwilę wprowadzony małżonek, 
chłop tęgi, przystojny nawet, na odnośne zapytanie 
prezydenta odpowiada, że tak tąm ludzie mówili, 
ale ja „ich“ nie złapał, ta i cóż mam, wiedzieć ? 

Ale byli jeszcze świadkowie inni, którzy stwier- 
dzili okoliezności przemawiające na korzyść oska- 
rzonej, a mianowicie, że Naczereęki już na tydzień 
przed fatalnym duiem 23. sierpnia skarzył się na 


ból w krzyżach i nie cieszył się dobrem zdrowiem, 


Jeden za świadków, który Ww dniu wspomnianym 
znajdował się w polu wraz z nieboszczykiem, ze- 
znał, że zmarły jeszcze przed spożyciem podejrza- 
nego krupnika, cierpiał bole w żołądku: 

Po świadkach złożyli zdania swoje znawcy le- 
karze i orzekli: Mimo, że sekcja (dokonana bardzo 
późno, kiedy ciało uległo w wysokim stopniu roz- 
kładowi) nie wykazała przyczyny ostrego zapalenia 
żołądka i trzewiów, jakie stwierdzonem zostało, 
mimo, że rozbiór chemiczny zawartości żołądka nie 
wykazał w nim żadnych pierwiastków trujących, 
pochodzenia bądź roślinnego, bądź mineralnego — 
mimo to wszystko możliwość otrucia w tym wypad- 
ku nie jest wykluczoną. I powiedział z rzeczo- 
znawców jeden, że ostre zapalenie żołądka i kiszek 
powstało według prawdopodobieństwa sięgającego 
do granie pewności, w skutek otrucia, bądź truci- 
zną pochodzenia mineralnego bądź roślinnego, Mrugi 
rzeczoznawca orzekł stanowczo, że zaszło absolutne 
otrucie, 

Na tym puukcie odroczono rozprawę do duia 
następnego. : 

Podjęto ją nazajutrz przedłożenien ławie przy- 
sięgłych pytania: czy wiuną jest Kseńka l-o voto 
Dumas, !-o voto Naczerecka, że w zamiarze zabi- 
cia swego męża w dniu 23, sierpnia 1880 w Wi- 
szence Józefowi N:' truciznę w strawie podała, 
skutkiem czego Józef N. w dniu 26. t. m. Życie 
zakończył ? r- 

Po przemówieniu p. prokuratora zabrał głos 
obrońca oskarzonej dr. Dulemba. Wszystko z na- 
prężeniem słucha młodego obrońcy, po raz pierwszy 
występującego przed trybunałem w sprawie gardło- 
wej; liczne audytorjum ciekawe też jak bronić jej 
będzie, wobec niekorzystnego wrażenia jakie spra- 
wia jego klientka, wobec tylu i tak silnych zeznań 
potępiających ją, wobec orzeczenia lekarzy, Wresz- 
cie wobec samego faktu śmierci człowieka, śmierci, 
z którą powiązało się tyle okoliczności wskazują- 
cych na Kseńkę Dumas jako na — trucicielkę, 

Zadanie było trudne,, ale też świetnie wywią- 
zał się zeń obrońca. Nie pominął najdrobniejszej 
okoliczności, dającej się wyzyskać na, korzyść ob- 
winionej, nie pozostawił żadnego zarzutu, prokura- 
tora bez odpowiedzi, a dawał je wszystkie w tak 
pięknej potoczysiej formie, z taką werwą, że obro- 
nę jego śmiało nazwać można znakomitą» Po, prze- 
szło godzinnej mowie obrońcy, i krótkie resume 
prezydenta trybunału, kiedy sędziowie: przysięgli u- 
dali się do swej sali, trybunał 'cały gratalował o- 
brońcy — sukceBu. 

I powiodło się. Sędziowia przysięgli . po krót- 
kiej naradzie weszli do sali. Wśród ogromnego na- 
prężenia umysłą wszystkich obecnych zwierzchnik p. 
M. Biernacki zaczął powoli odczytywać werdykti za- 
kończył. Sędziowie odpowiedzieli dwunastoma gło- 
sami „nie“. Ogólna sensacja. Obwiniona kłania 
się do ziemi trybunałowi, sędziom, obrońcy, składa 
ręce jak do modlitwy i wychodzi z sali, 


Publiczność a prasa. 


Powszechnie uznano, że nic tak nie charakte- 
ryzuje stopnia inteligencji ogółu i zainteresowania 
sią sprawami .publicznemi, jak stosunek * liczebny 
pism do publiczności. Prawie wszyscy wiedzą, że u 
nas pod ' tym względem, wcale nie dobrze: publicz- 
ność nasza czyta mało i pomimo patrjotyzmu na 
ustach nie poczuwa się do obowiązku: popierania pi- 
śmiennietwa, które mimo wszelkich możliwych braków 
i błędów jest i pozostanie na zawsze kwiatem naro- 
dowego ducha. . Na szczęście jesteśmy w tem mi- 
łem położeniu, że nas nikt nie posądzi; abyśmy mó- 
wili pre domo sua, idzie nam tylko w ogóle o pu- 
blikacje, polskie, które walczą -— powiedzmy pra- 
wdę —'z wielką biedą materjalną. Rzócz ta wy- 
dać się musi jeszcze smutniejszą. jeżeli zwałymy, 
Że pima niemieckie cieszą się u nas stosuflkowo 
większem powodzeniem. I to dzieje mię w kraju 
polskim, a do tego w krajn, gdzie nie ma tyrań- 
skiego rządu, któryby nam obcą mowę narzucał! 
Przykre te uwagi nasunął nam artykuł „Kroniki“ 
stanisławowskiej p. t. „Publiczność nasza wobec 
prasy polskiej 1 niemieckiej“, w którym przytoczone 
są bardzo wymowne tyfry. Stosują się one wpra- 
wdzie tylko do Stanisławowa i okolicy, ponieważ 
jednak Stanisławów należy do największych i naj- 
bardziej rnchliwych miast w Wschodniej Galicji, 
pozwalamy sobie wątpić, aby gdzieindziej lepsze 
pod tym względem panowały stosunki. Oto wyją- 
tek z wymienionego artykułu : 

„Statystyka rozchodzących sią w Stanisławowie 
zamiejscowych pism wykazuje wcale niepochlebną 
dla nas rzeczywistość. Ogółem wszystkich przy- 
chodzi bowiem sześćset — z tego polskich tylko 
273, Z reszty 327 przęważną liczbę Btanowią pi- 
sma niemieckie, które się rozchodzą w 252 egzem- 
plarzach. Ruskich przychodzi 47, hebrajskich 13, 
trancuzkich 9, czeskich 8, angielskich 2, włoskich 
l egzemplarz. Polskich codziennych rozeliodzi się 
100, niemieckich 78; tygodniowych polskich 60, 
niemieckich 464, miesięcznych polskich 104; nie- 
mieckich 10, ilustrowanych polskich 46, niemieckich 
151; dzienników mód polskich 6, niemieckich aż 


„Bluszcz* 6, „Kłosy* 5, „Tygodnik ilustr * 7, „Ty- 
godnik powszechny“ 2, „Wędrowiec“ 4; z humo- 
rystycznych „Szezutek* 8, „Djabeł”* 1; z innych: 
„Tydzień polski“ 8, „Ateneum 1 ,„Biblioteka war- 
szawska* 1, „Niwa“ 1, „Szkoła* 3, „Gwiazdka 
cięszyńska" 3, „Swiat powieściowy' 5, „Związek“ 
L; reszta drobniejsze. Z miesięczników najwięcej 
rozchodzi się „Biblioteki uniwersalnej“ i „Miesięcz- 
nika galicyjskięgo Tow. ochrony zwierząt”, razem 
do 100 egzemplarzy» 

Niemieckie pismu codzienne następującym idą 
porządkiem: „Nete fr. Presse“ 29! Tagblatt" 12, 
„Wiener allg. Ztg.*,8, „Presso“ 7, „Tribune“ 5, 
„Fremdenbłatt* 5, „Weltblatt* 5, : „Wienęr Ztg.* 
2, „Augsburger allg. Zig.* 2; kilka drobniejszych 
„Modeweltau* 38,  „Ba- 


i inne. | EC iy 

Z. ruskich „Słowo“ 'rozchodzi się „10 ęgż., cze- 
skich „Narodni listy. i „Prasky dennik“: po:1 egz. 
Z francuzkich „Mesaager de  Vienne* i „łournal. 
illustr. uniwera* po 2 egz. i 

Najwybitniejsza różnica: yy liczbach, okazuje się 
w zestawieniu: pism illustrowanych- hiemieckieh i 
polskich. Podczas gdy pierwszych rozchodzi. się 151, 
drngich zaledwie 46, jakkolwiek .ng. ogtatnich wy-. 
stawach powszechnyeł, filadelfijskiej +i paryskiej, 
drzeworytnictwo polskie. otrzymało drugą nagrodę. 
Spraweęzdawcy niemieccy i dziś twierdzą, ' że idrze- 
woryty polskie ped:względem wykonania i delika- 
tności rysunku, jedynie angielskim ustąpnją. ©0 do 
treści, to sądzimy, iż dla polskich czytelników àcia- 


+ 


piszą czasem ludzie zwiedzający najciemniejsze za- 
kątki Londynu i Paryża. 

W niewielkiej łaźni, przepełnionej wyziewami 
z dnia poprzedniego jeszcze, ogrzanej do omdlenia, 
leżało 93 — wyraźnie dziewięćdziesiąt i 
trzy osób różnego wieku (byli i chłopcy niedo- 
rostki) częścią na podłodze, częścią na drewnianych 
pryczach, częścią zaś — pod pryczamii!.. Nie- 
którzy mieli trochę barłogu zgniłego za całą po- 
ściel, inni leżeli na własnych łachmanach, bo trzeba 
wiedzieć, że cała ta smutna załoga, z powodu o0- 
kropnego upału była całkiem nagą, przypomi- 
nając czasy Adamowe. Spisano nazwiska i rodo- 
wód obecnych i okazało się, że tylko czterech było 
Żydów , reszta chrześcianie rozmaitego gatnnku, 
przeważnie t. zw. „baciarze" lwowscy. Ta oko- 
liczność świadczy bardzo na niekorzyść chrześciań- 
skiej ludności, albowiem dowodzi: 1) że Żydowska 
burżoazja, jakkolwiek pod każdym innym względem 
do najgorszych należąca, więcej dba o ubogich 
współwyznawców i 2) że stosunkowo mniej jest 
proletarjatu żydowskiego aniżeli chrześciańskiego 
lub też proletarjat ten więcej ma rozgarnienia i u- 
miarkowania niż chrześciański (mniej jest między 
żydami opojów np. a wiadomo jak opilstwo czło- 
wieka poniża). — Od gości swoich pobierał zacny 
dzierżawca po 3 i 4c. za noc, tj. 4 centy od spią- 
cych na pryczach a 8 c za nocleg pod pryczą. 
Jak widać interes wcale nie zły, przy takiej obfi- 
tości „,kundsmanów'' |... Podobno zakazano dzier- 
żawcy temu wykonywać nadal swoje rzemiosło, ale 
goście jego z pewnością lepiej spać nie będą !... 

Nor takich jak powyższa jest we Lwowie wię- 
cej, a nikomu przez myśl nie przyjdzie zajrzeć do 
nich czasami i skonstatować czy są one w ogóle 


„awszą będzie treść „Kłosów', „Tygodnika illu- 
wanego“, „Tygodnika powszechnego“, aniżeli 
ro% „Gartenlaube*, „Ueber Land und Meer“, „Il- 
zstrirte Zeitung“ itp., których prenumerowanie, 
esė ignorowaniem dzienników illustrowanych war- 
izawskich, które, aby wytrzymać konkurencję w o- 
ec zagrąnicy, nie szczędzą ani kosztów, ani Bta- 
ranności w wydawnictwie. 
Drugą wybitną różnicę w cyfrach znajdujemy 
w ilości abonowanych niemieckich a polskich dzien- 
ników mód. Ilość pierwszych wynosi 64, drugich 6. 
Dzienniki mód prenumerują i czytają nasze matki, 
żony i córki. Ich winą jest, że ladajaki świstek 
zagraniczny, znajduje większy pokup, aniżeli dzien- 
nik, którego wartóści ocenić nie chcą lub me u- 
mieją Mamy tu na myśli „Bluszez“. Zarzuty Ja- 
kie zwykłe czynią naszym dziennikom „i 
podają prawdziwej (2) mody, i późno prZyCIoCzĄ, 
nie mogą żadną miarą stosować się do „Bluszczu 2 
który równocześnie a. często prędzej od „Bazarów 
i „Modeweltów* podaje najnowsze mody, A oprócz 
tego zawiera „cenny dodatek części literackiej. Je- 
żeli komu intełektualne wykształcenie kobiet naszych 
nie jest obojętne, jeśłi zastanowimy Się, jak ważną 
rolę odgrywa kobieta w rodzinie, to z ubolewaniem 
patrzyć musimy, na.ten-żak obficie z pism niemie- 
ckich czerpany pokarga duchowy. Emancypacja nie 
umiejąca się często MtrZymaĆć w granicach przyzwo- 
itości, kozmopolitygm marodowy i indeferentyzm re- 
ligijny, oto cecha i treść podobnych „Moden-blat- 
tów.“ I na takich dziennikach kształcić się mają 
córy nasze, i wyczytywać z nich wskazówki dobre 
dał*niemek — äle nie dla polek?" 
„Do żych cyfr i uwag „Kroniki“ nie uważamy 
ze” e dodawać jeszcze skarg ani lamentów. 


bilitacji honoru, możnaby pojedynek uczynić z cza- | Berlina było przygotowanie presji zbiorowej | Kronstadn. H. Dawid z Przemyśla. S. Herschdorfar 
sem niewinną zabawką. Wszystko schodzi na farse. |ng Portę, ze względu, że . Porta bez. takiej | Z Drohobycza, G. Libra z Królestwa. P. Degler ze 


WIĘ presji żadnych nie zrobiłaby ustępstw, czyni | (a misławowa. 
„„Agence russe“ uwagę, że prawda znajdu- ORAS) ZERA AAAA ZZOZ 


Gospodarstwo, przemysł i handel. je się zapewne po środku, gdyż Niemcy, a 


(J. Z.) Wyroby krajowe. Ostatnie zgroma- więc mocarstwo najmniej bezpośrednio inte- 
dzenie towarzystwa „Spójni poruszyło niezawodnie |resowane w sprawie wschodniej, jest -goto- Podług zegaru lwowskiego. 
ważną, a nawet piekącą sprawę urządzenia baza-|we do wzięcia inicjatywy, mogącej spór tu- a ODCHODZĄ ZE LWOWA: 
ru wyrobów krajowych. Należałem do tych, recko-grecki pokojowo załatwić DO KRAKOWA: o godzinie 10 min. 50 przed północą 
któr: orąco popierali I t6 Ini pokoj > pociag pośpieszny; o godz. 4. min. 53 rano pociąg 

zy gorąco popierali tę myśl, a którą mylnie osobowy, o godzinie 5 minut 9 po południu peciąg 
zrozumiało wielu, mimo jasnego jej celu. Lękano Konstantynopol d. 10. lutego. Br. Ca- fiskin 8 POR 
się mianowicie, że bazary takie wymagają wielkich |lice doręczył sułtanowi swoje listy uwierzy- | DO CZERNIGWIEC: o godz 6 min. 50 rano, pociąg po- 


kosztów, 8a co gorsza wytwornych producentów, telniające, przyc R : spiesznysyo godz. 12 min, 1 pa E 

ó ój zem oświadczył, że cesarz y; © godz. 12 min. 10 rano, pociąg mięszany, 

którzy na swój tow. i j ów. Po- Ce, „PPZIEZ , o godz. 11 min. 1 f : 

Mr py WRZ WE a A EA nadał Jego funkcjom stałą formę, a to dla | Do PUDWOŁOCZYSK: z głównego dworca ; o godz. 6 

Nie miałem woale zamiaru tworzenia nowych pro. większego Ścieśnienie wzajemnych stosbn-| |. poja Paoa Pewna,» gale 40 sia. aT wiasbo 

ducentów, pomiczając tę myśl nowemu wydziałowi | KÓW; następnie prosił Calice'kułtana o ob-| _ pociąg mieszany. ; ; ; 

„Spójnia a chciałem dać pomoc tym, którzy dzić |darzenie go swojem zaufaniem , które mu DO STANISŁAWOWA : na Stryj; o godz. 6 min. 57 rano 

już wyrabiają towary, zaś z braku środków mate- |jest niezb dnem w spełnieni sg 

rjalnych lub z braku stosunków nie mogą ich zbyć. M R ARE nieniu ciążącego na 
L Akcje za sztukę. 


Otóż dla tych przemysłowców i rękodzielników na- R 

leżałoby potworzyć składy, gdzieby mogli swój to- zym d. 10. lutego. tZebranie delega- i 

7 r- * i > A ez kuponu bieżącego.) 

war bezpłatnie nmieszczać, a tylko po sprzedanin | tów dla naradzenia śię had” prawem po- | Kolet galic. ER: Ludwika. . 279 50 282 50 
wszechnego głosowania odbyło się w sali) „ Lwowsko-Czerniow.-Jass. . 171 — 174 


go mały procent odciąganoby na niezbędne koszta, 
zaś resztę Zzwracanoby właścicielowi. aktem jest : A ; 9-a 4.4 
Dantego. Miało ono wyłącznie prywatny | Banku pa ż* = Aer gi di nad Ë 


niezbitym, że u nas nie nbożsi rzemieślnicy, ale ` 
zakłady nawet nędzny wiodą żywot, bo nie, mogą charakter ; uczestników było tylko, 300. Od- v I. Listy zastawne za 100 złr. 
(bez kuponu bieżącego.) 


Pociągi kolejowe. 


Lwów, z Izby handlowej, 11. latego. 


sprzedawać swych wyrobów z przyczyn wyzej wspo-|czytano telegramy Od ósób, które przybyć 
ninianych. Znane są, wszystkim piękne wyroby |nję mogły a oświadczają, . że do związku | Tow. kred galic. 5 prot. w. a. . 99 25 100 25 
4 


szkoły snycerskiej w Rymanowie, fundowanej przez : p, 
zacną p. Potocką, wielu widziało wyroby szkoły w przystępują. Narady odbywać się będą przezj no» ć AEO o AJ 


Zakopanem, dalej szkoły koszykarskiej w Jarosła- jutro i pojutrze; prasie przystępu wzbronio- 5 9.-ORrekPR +499'25 100 25 


rn” » 7» 
wiu, tokarskie wyroby z Krasnego, bednarskie p.|no. Dzienniki twierdzą, że liczbą obecnych paw TE Los EM 102 (85 105278 
s , Dh 


Oydzy najlepiej przemawiają, a rumieniec wstydu po-| urządzone dla ludzi, czy nie są przepełnione 1P- | nie wiodziatby nawet, gdzie teh szukać. Jeshu krdju face jo, Dosis „480; rozprawiano < nad) 3.109, premia `. -99 25 100 26 

winien wystąpić*na licu każdego Polaka, skoró ze-| Chyba znowu jakiś przypadek wykryje prawdziwy | > pewnością wiet rzemieślników zdolnych bessy formą głosowania. Rozprawa była burzliwa | Galic. Zakł. kred. włośc. 6 pret. 102 50 104 — 

stawi choćby tylko, te: cyfry, że, Tydzień polski“, |stan rzeczy. (Praca.) czekają tylko sposobności, by módz yta z to- gdyz nie było” między delegowanymi zgody: U. Pią ryc Prżue_za”100"złr. 

jsdgne pismo literackie w Galicji ma w Stanisła- *. „Haohek* Pod tym tytułem wychodzi w Prze- | warem swoim. Tym więc. wszystkim należy ułatwić utro wybór przewodniczącego. j ' | Ogólnego rolnicz. kred. Zakładu 

W -AA i Pl oh po 70 a że J Szemutek" mysi "pisemko hebrajskie redagowane przez p. Sa- |sprzedaż, a najłatwiej to zrobić urządzeniem baza-| ` Wiedeń d. 10: lutego. (Pryw.) Jutro| „M ay. OWI gi *80-160 ue! T e 

s A T Djabłem* MEOR liczby ióhumeratówój Pr Petersilą, które ze MERAN na uczciwą ten- AE m r > opłacały bez łożenia jakich-| nasze rząd ustawę o kontyngensie podatku |lademuiracyjne galicyjskie DRO od 
ncję zasługuje ua powszechne uznanie. Najlepiej | kolwie a pomocą owego małego procenta. 


stoją niżej od wiedeńskiego „Kikeriki“1 Wstyd I gruntowego. Dzisiaj wniósł d. Hausner w oe koman Zakł. kr. wł. 6, 101 102 50 
komisji budżetowej rezolucję względem utwo-|qęgg+xa7kraj. z r. 1873 po 6 pr. 101 50 103 - 


3 . _|L08y miata Krak . - 
rzenia’ fakultetu medycznego na wszechniey ty nag owa 19 20 50 


Przytem bazar taki byłby czynem prawdziwie oby- 
watelskim, „bo zobowiązanoby sobie wielu ludzi, 
którzy dziś marnieją, 


wyjaśni tę tendencję wycinek z artyknłu, który 
nam nadesłano. „Od czasu zburzenia Jerozolimy 
przez Tytusą , pisze Haoheb , rozprószyliśmy się 


- 


. TEJ < 


z5 i m- : , f " Stanisławowa + 24 ~ 26 — 
S po całej ziemi. Ażeby istnieć, musimy się zawsze Druga obawa — o konsumentów — byłaby |lwowskiej ; minister oświ i mye i 
E ; imdan i igì trzymać stronnictwa potężnego w kraju. Gdybyś | istotnie straszną, gdybyśmy na przykładach codzien- Faek paka oświaty oparł się temu " kn Monety. T 
Troika INAI H l AONAIR zapytał, szanowny czytelniku, z jakim narodem ma- nych nie przekonywali się, "że jest płonną. Ileż to|-—= za | j Dukat ko ` O > . z ka 5 * 
eai my się w Galicji połączyć, mic nie odrzeknę, lecz | tysięcy krwawo zapracòwanegu grosza naszego wy- Wiedeń d. 10: lutegą. Posiedzenie ko- „ao KŁ, a i ' | 9-34 + 42 
i: para aaa stonka, Kiedy oaae ga piloan ami Bie wiemy, ba gonić» nah ua je i budżetowej. Wniosek Hauehora ol Pomporjat royki > n « 968 978 
arzyńskich wiekach śr © z szystkie na- ke. 7 co'r 5 -| ponowieni = ; f : 
* Termometr o godzinie 8. rano wskazywał 3 |rody europejskie. żydów okropnie prześladowały i | dynie niska cena. Otóż idzie o te, aby tych kon- HEE lehi 1e ppro ugi względem - utworzenia | Rubel rosyjski Rt . . ; Ei = 
stopnie *elepła. = I4 nie dały im ni piędzi ziemi, w strasznej dła żydów |.sumentów odciągnąć od lichoty. zagranicznej, są zwró- medycznego we: Lwówie, odrzuco= n papierowy . . 2 


"100 marek niemickich .  . 57 70 58 30 
Srebro . , 3 c + 99 50 100 50 
Kupony w srebrze . P . 99 25 100 25 


cić ku swojskim wyrobom, Btać się żaś to może raz|no. — Minister oświaty br. Conrad oświad- 
za Bea aodiyie ah cen, a powtóre za po-|CZa, Że już w następnym. budżecie wstawi 
mocą reklamy. Frawda, Że ten ostatni środek jest| ni s | : , 
zdyskredytowany, ale przecie jest bardzo sknte- „wc iaie "R zakujn o, „realności -dla 
cznym, a gdyby się przytem szersza publiczność a y a ej. $ . 
przekonała, Że reklama ta nie jest oszustwem, jak i Przy pozycji. „berneńska akademia te- 
chniczna* podnosi Fanderlik, że już rozpo- 


dobie z otwartemi rękoma przyjęli ich Polacy. 
Wiedz bowiem czytelniku, że Polący są dobrym 
i szlachetnym narodem. Jak orzeł opiekuńcze swo- 
je skrzydła nad pisklętami rozpościera, tak i Pola- 
cy nas bronili od wieków, a mianowicie podezas 
napadów tatarskich i powstań Kozaków. Lecz po 
cóż mi mówić o czasach już minionych ? Pomówmy 
o teraźniejszości. Pójdź ze mną czytelniku, do oświe- 
conego państwa niemieckiego, tam wylewa profesor 
Treitschke całą swą żółć na żydów niemieckich i 
stara się wszelkiemi sposobami oczernić ich wobec 
narodu i rządu niemieckiego. A w Niemczech wśród 
40 milionów chrześcian, żyje tylko 300.000 żydów, 
podczas gdy w Galicji na 6 milionów ludności, jest 
nas 600.000, a mimo to żyją Polacy z nami w zgo- 
dzie i spokoju! Jesteśmy przeto obowiązani być 
wdzięczni szlachetnemu polskiemu narodowi za Wszy- 
stkie dobrodziejstwa, już wyświadczone i mające się 
wyświadczyć, Zapytasz może, łaskawy cztelniku, 
jak mamy tę wdzięczność okazać? Oto przez połą* 
Socjałiśól | Czas pisze: -Spłoszeni na chwilę czenie Big „Z nimi tak w sejmie, jak i w Radzie 
ugifatorowje „qocjąljstyczni zaczynają się znów krzą- | Państwa" itd. itd. Oby ten uczciwy głos żydowski 
tać w Krakowie. Dowiadujemy się, że w tych dniach | nie przebrzmiał bez skutku. 
odbywano rewizję domową n osoby podejrzanej o| * Qd administracji. Szanowni ubonenci Gaz. 
przesyłanie <broszur socjalistycznych i znaleziono ich | Nar., którzy medali dotąd jeszcze nie otrzymali, 
znaczną ilość, a onegdaj przytrzymano malarze An- |zechą kartą korespondencyjną swój adres admini- 
toniego Stopę, który rożdawał między czeladź i wy: |stracji Gaz, Nar. przysłać. 
robników pisemka socjalistyczne. Oddano go mew!) -,. Wiadomości policyjne z dnia 9go b. m.: 
krajowemu. , , (Skradziono: Pana J. Z. w Kniaziołuce pow. Doli- 
* Walnó zgromadzenie Stowarzyszenia RI na gniadego konia 15 miary, karego 14 miary z 
miłości bliźniego odbędzie się W niedzielę dnia 13. ogonem krótko uciętym, rasową klacz 15 bój i Żysą 
lutego b. r. o godzinie 4.-z południa w gmachu ra- | zacz gniadojasną łącznej wartości 340 zł. — 
tuszowym. Na porządku dziennym: l. Zamknięcie | rączce A. Z. ze strychu domu 1. 69 ul. Janowska 
rachunku za r. 1880. 2. Budżet na rok 1881. $. | ;epizn wojskową 9 ty! i e 
Nybór wydziału. 4. Sprawy administracyjne. € Ą P- y ; ` 
M y WY: Pani M. S. zgubiła skórzany brązowy pugila- 
Ddózyt. Komitet wybrany z łona Towarzystwa Api kwotą, 20 złę.80.6 
wzajemnej „pomocy nauczycieli i nauczycielek szkół HA nh. , R... 
lud. Iwowsk. celem nrządzenia szerego odczytów na Złożono w policji znalezioną sakiewkę irchową 
korzyść. ubogiej młodzieży szkół miejskich, podaje |” kwotą 260 złr. Stary pngilares z 3 kartami zast. 
niniejszem do wiadomości, iż trzeci z kolei na ten i arkuszem podatkowym K. M. ND kartę Z2- 
cel odczyt odbędzie aię dnia 13. b, m. o godz. 4", stawniczą zakładu zast. kred, za zastawiony Zê- 


‘VP. Marszałkowi krajowemu przedstawiali się 
wczoraj „prezes Izby handlowej, Reprezentacja mia- 
sta Lwowa, przełożeni e. k. nrzędów i liczny za- 
stęp reprezentantów różnych korporacyj i prywa- 
tych osób. Dziś marszałek był obecnym na posie- 
dzeniu Wydziału krajowego ; idzie bowiem o prace 
przygotowawcze dla sejmu, który o ile na razie 
przewidzieć można, zwołanym będzie po świętach 
Wielkanocnych. 


* Towarzystwa politechnicznego zgromadzenie 
tygodniowa odbędzie się w sobotę dnia 12. lutego 
b. r. o ga zinie 6. wieczorem w wielkiej sali ratu- 
szowej. Galerje będą otwarte dla pubłiczności. Na 
porządku dzieńnym : Dokończenie wykładu prof. Jä- 
germanna „0 kamalizacji Lwowa*, . 

* Kolej Transwersalna. Fremdenblatt donosi, 
24 głikadetbank* i kolej Czerniowiecka połączyły 
się w celn uzyskania tej bndowy i wniosły wspólną 
o*ertę do ministerstwa handlu. 


KURS GIEŁDY WIEDENSKIEJ. 
Wiedeń 10. lutego 1881, 
godzina 2 minut 84 popołudniu. 
Losy kredytowe 79.75 Węgier. kred. ak 262.75 
Angło-austr. 129.— Unionsbank 117.50 
Kolej Kar. Lud. 280 — Nordbahn 243 50 
Kolej Połud 10660 Kolej Alföld. 161 75 
Kolej Elżbiety 202.50 Kolej Lw.-ezer. 172.— 
Weg. Nordostb. 151 50 Wied, Comunal. 117 25 
Weg. obl. p. w zł. 86 50 Galic. indemniz. 9830 
Węg. kolej zach. 163 75 Kolej siedmiog. 167 50 
Renta weg. 67/, 109 25 Losy tureckie 22.25 
Bankverein 128 50 Ros. rabei pap. 1.2350 
Losy węgier. 11050 Marki niemieckie —.— 
Usposobienie: spokojne. 
Wiedeń, d. 11. lutego. 
godzina 10 minut 40 przed południem 
Akcje kredytowe 287.30 Anglo-austrjac. 129. — 
‘Holali Kar. Lud. 28050 Kolej Połudn. 108 25 
Unionsbank. . 117.50 Napeleondor . 938 
Rosyj. banknety 1 23'/, Usposobienie: silne 
Berlin, 4. 10. latego. | 
gedzina 5 minut 47 po południa: 
Rosyjs. bank. 212.70 Akcje kredyt. 508 — 
Lembardy 183 — Galicyjskie 120 80 
Kolei Rumuń. 56 —  Austr. bankn. 172 80 


wszystkie zagraniczne, z pewnością kupowałaby to- 
war krajowy. Oczywiście bez trudów znacznych nie |rządzeniem z r. 1848. przyrzeczono zapro- 
> aA ale bo też wszędzie „bez pracy nie wadzenie równouprawnienia narodowego w 
będzie kołaczy . - gaiis (ABIT 
Tyle u nas już prób kosztownych robiono, że tej akademii 1 p oleca pP ałnienie tego pray 
może przecie i dla tej myśli znajdzie. bię jaki me-|Tzeczenia. — P rzy pozycji „szkoły średnie" 
cenas, co zechce dopomódz tym, którzy chcą a nie |utyskuje Woszniak, że w: Styrji dotąd nie 
moga ETA Tikrit jeźli praca sę wysęcładcą się, zaprowadzono paralelek ze słowiańskim je- 
to nie dziwić się na iej i i i ini i 
A D ie agn, że niejednemu biedakowi zykiem pędy wfm: Minister oświaty od- 
Przytem jeszcze na jeden Ważny wzgląd na- piera, ya y= A dała gię uczuć szczegól- 
leży zwrócić uwagę. Oto często dają się słyszeć NA potrzeba tych paralelek, zresztą należy 
głosy — wprawdzie nie publicznie jeszcze — że|Bię obawiać braku nauczycieli i podręczni- 
ta najwznioślejsza w krajo naszym, instytucja : Za-|ków. Woszniśk prze tómu, i gani postę- 
kład drohowyzki, kształci zbyt jednostronnie swych powanie rządu EEN WA i Am 
wychowańców, bo obsługując tylko siebie nie roz- ER : z łą z 7 
wija wszechstronnie zdolności uczniów. I tak: kraw-|P™ Je 1 ZSPÓWNIĄ,  Ż8 22a zyczliwo* 
cy uczą sie. szyć nigdy nie zmieniającej się formy ścią ZAJ tą sprawą * - =powodóje 
knrtki, szewcy jednakowe buciki i t. d. Ba, ale na |się jedynie względami rzeczoyyęmi i pedago- 
cóż Pa c co innego, skoro to narazie żadne- | gicznemi. Í 8 | 
go pozytku nie przyniesie, gdyby zaś był taki bas i i i aa 
Zar, zakład mógłby śmiało wyrabiać rozmaite to- AC Aa me > ah | i pa" 
wary, bo miałby dla nich umieszczenie i wiedziałby „so ai z a odem ‘czeski ch ezki 
że wcześniej uzy później, przecie się sprzedadzą, średnich. Uznaje, że rząd już wiele uczynił, 
Zresztą może się kto lepiej i gruntowniej nad tą |ale jeszcze wiele do czynienia pozostaje, mia- 
a zastanowi, chętnie się przyłączę do jego |nowicie aby szybcej postępowało obejmowa- 
życi bo idzie tylko o to, by rzecz weszła w|nje gminnych szkół średnich na fundusz pań- 
5 stwowy. Sturm występuje przeciw temu, ale 
gotów przyłączyć się do ogólnej rezolucji, 
vire aby większą ksh okazano słowiańskiej 
T | | N | ( bej ludności na Morawie. Fanderlik zgadza się, 
oo LJ U, dl. 105 dl. FKAUOMOŚĆI. aby jego wniosek traktowane wraz z doty- 
Do Pokroku donoszą -z Warszawy: „Na|czącemi petycjami (aby na technice w- Ber- 
żądanie katolickiego katechety rządowego gimna-|nie także po czesku wykładano.) 


Kasa galic. Towarzystwa kredytowego 
Kupuje Sprzedaje 
5°/, Listy zastawne oprócz kupo- 
nów 100 złr. po b . 99 50 100 — 
4'/, Listy zastawne oprócz kupo- 
nów 100 złr. po ? . 93 — 93 50 
Lwów, dnia 11. lutego 1880. 


w szkole wydziałowej, na którym p. radca Zygmunt | 8219K. zjam w Płocku, pozwolił rząd moskiewski, aby : L 1074. 
Sawczyński mówić będzie_z dydaktyki. RAT * ce wykładana była w tem gimnazjum po por „da yest $ y popeo. a: NĄ | P d j k j 

* Wodza Dowiadujemy się o b i 1 + * sku. To samo ma być zaprowadzone i w innych|Jaćw -;; Miramare“ zbliżał się ku Muggii, 0-| OAZIEKOWANIE. 
| 66 ee aE Walk ajae R: ża Bzyk gimnazjach. To ustępstwo z-pozoru małoważne |kręta stojącej tam eskadry salutowały arcy- ę 


— „Kwargle” ołomunieckie. Serki te tak ułubio- |uważają za początek dalszych ważniejszych u- 
R e . is 1 GR dli dla ludzi st t . ó P ié M k a ” za- 
ja wiadomość ta pewnie . niejednego zainteresnje, a ne przez konsumentów piwa, a obrzydliwe ępstw, jakie olakom. uczyni oskw 
aeg nawet — przerązi! Dość smutno że przez | mających delikatne nerwy, są przedmietem oR mierza.* 

as : + mówić chcę, mogła |89 eksportu. Delikatesów tych wyrabiają na Mora- 
s Brod t 0 której Ó 8 wie rocznie 100.000 cótnarów, a znaczna ilość 5 ; 


= . 
ita: i je jest także wła- JAY 8 À 

£ lra o we Lwowie EL. dzierża. |7a%odnie w gorącym klimacie muszą mieć zapach Belgrad. d. 10. lutego. W skupczy- 
ściciele ch łaźni parowych, WY jeszcze przyjemniejszy, aniżeli u nas . ; 5 à A 
wia. Jedne z tych łaźni, przy ul. Szpitałnej wy- k E aa: i „|jme na wniosek Walterowicza, aby izraeli- 
dzierżawiono pewnemu żydowi z tym warunkiem, sF, RELLA wes Do E tów wykluczono od piastowania urzędów sę- 

, niewolno mu mikomu udzielać noclegu w ubika- | bohaterów ; podajemy sekret, ja : : AA g T, 
cjach łaziebnych. Beni można otoczyć się aureolą odwiśi i męztwa, nie PAE sra „c FoR W: 

T Otóż niedawno temu doszło do wiadomości za-| narażając się wcale na śmierć w pojedynku. Dnij| ITOSZanec wś ód 0 asków, EE N a tE 
rządu szpitalnego, że ów dzierżawca mnóstwo ludzi |temu kilka odbył się w Wiedniu pojedynek między ski zawsze się tołerancją odznaczał, i że 
przyjmuje za opłatą na noc. Zarząd udał się po|dwoma młodymi ludźmi, — bez tragicznego wyniku, | wszyscy obywatele Serbii, bez różnicy wy- 
agysteweją -do' policji i wysłał z tą asystencją 3|a to dzięki przezorności sekundantów. Wynmierzyli znania zawsze swoje obowiązki należycie 
i M awoich w nocy na rewizję lokalu łazie- | oni odłegłość rm przeciwnikami taip j3 Hg sp dlniali 

baego. Komisja przyszła i — cóż zastała? Oto| połowie mety trafiły się wzajem i naturalnie pa ? 

obraz, na którego opisie siliłbym się daremnie, A ziemię, Ey reżyserji sekundantów, którzyby| > , Petersburg d. 10.. lutego. Wobec do- 
jeden Z tych okropnych obrazów nędzy, o których] potrafili w powyższy sposób inscenować akt reha- | niesleń, jakoby celem misji Grosehena do 


Msgistrat Tarnowski zaznaczając szereg 
przedstawień, danych w naszem mieście przez dy- 
rektora rolsko-ruskiego teatra p. E. Baczyńskiego 
z powodzeniem tF uczywistemu artyzmowi właści- 
wem, z przy;dthióde'ą wywiązuje się z obowiązku, 
wyrażając panu dyrektorowi za dare w dilu 5. 
lutego 1881 przedstawienie na korzyść miejscowych 
ubogich, najaprzejmiejsze podziękowanie. 

Magistrat misita 
Tarnów, 8. lutego 1881. 


księcia „Rudolfa. Arcyksiążę. zlustrował e- 
skadrę. 


Wiedeń d. 11. lutego.; Minister spraw 
wewnętrznych przedkłada Izbie projekt do 
ustawy zmieniającej okręgów wyborczych 
gmin wiejskich w Galicji; a minister finan- 
sów projekt do ustawy zmieniającej opodat- 
kowanie wódki, i projekt do ustawy ustana- 
wiającej ogólną sumę podatku” gruntowego, 
która ma wynosić przez. lat 16-po 37500.000 
złr. Friedmann uzasadnia swój wniosek co 
do zmiany regulaminu spraw. || !: 


jet tak nadzwyczajną, że mimo znacznego spóźnie- 


kwargli odchodzi do Egiptu, a nawet Australii. Nie- 


W balu prawników d. 5. lutego zanie: 
„SB rjovo przez pomyłcę ekastkę błałą włóczkową 
pliszową, na prdobną, — Upresza się uprzejmie o 
wymianę zamienionych chastek 


Rynek, 1. 42, I piętro. 


W teatrze hr. Skarbka 
Dziś, w piątek dnia 1]. lutego i881. 


m" 


e 25 5gwriwawwiwi=si=E Ri "AE" "" TOWA 215 SPUN TECT TTYTWURW IE ABER 2 Na dochód Józefy Woleńskiej. i ie. 
Wiedeń Ś: fa pla | Zada nA. zaj PA Hat wiać > WOPR „Podziękowanie 

10 tego | Z metanu Ba: 7 F E R N A N D A W miesiącu styczniu b. r. otrzymałem na 
| | dlug pań Gpliógiaki bak Mipotecay || a BA Listf gaoto whe] ) aniy e LEA 90 —| 8040 ; i i rzecz polskiej czytelni ludowej w Skoczowie, na 
Powszechny, : po 200 zł. | (za 100 złr.) | Badaifa po 500 zł. w.a. 5 pr. BH Komedja w 4 aktach z frane. W. Sardon, prze- |Szląsku austrjackim istniejącej, ogółem 121 


stwa (za 100 zw) | Banku aust_węgierskiego po 


314 — 816 —| p Nd |. | urebr.w.a. . - - - - ! kład M. Ghrzanowakiego. == n1" egzemplarzy rozmaitych książek i broszur, jednę 
Bonty auā w bnk. 5 Pro. | 19—| ggyg| pafonsbsik po 100 łe. . M -LM2B] "| pi wisla Sp wa (116 dS o 20) Rudolfa dni 1869 po B003I. | (ug ggo dużą mapę Europy, dwa czasopisma i 2 złr. w. 
A i 


5 pro. Sr. w. Początek o godzinie, 7. wieczór. "+ 


grebrze ud TEOS) 74 20) Verkehrsbank pow. po 140 sł. 186 59 187 --| (tal. Tow. kred. ziem.4pr.wa. | oygi 98 -- j Radzita CED 1872 po 300 zł. 


9540 25 7u 


"ea „wa Apr. 1121 25191 ; i - nowicie od Aurelii j 
- 1854 po 250zł w 2 „21 75; Wiedeński Bankverein po 100 f-o pro nom = 5 ns» | 9950 9:50 6 amiol% TETE E lowicie od pp Aurelii Rojek 7, Alfreda Młoc- 

SPA 19. ORAA A Mietaa EPAI fisas aal odio bank ięezę wł dw Gg 130 gotyk bs aluan W Sodułfdakwia tad 188E. [kiego 18 dzieł w 69 ogzompi, ko Jana Szyny: 
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Zaproszenie. 


NOWA wpdeżyczalnią kinal Bag Przowy borne $E Ponieważ na zwołane odezwą z doia 11. stycznia 1881 Nadzwy- 


. . . P_7 . . -4 |. « 
Wywóz mąki pszennej z Galicji do Paa ieckich (i francuskich $ przez S UEZ" sprowadzane częjne Ogólne Zgromadzenie Towarzystwa zalicztowego dla rolvietwa i 


Królestwa p lskiego przedstawia się oba- A. Wojewódki ERB ATY przemysła rolniczego we Lwowis rie pojawili się członkowie w bej ilości, 
cnie duść korzystałe. ł FA r dol sm) pe EuL która w myśl §. 42 stat. do powzięcia uchwały o rozwiązanie Towarzy: 
dów)-zech-|z08tała. otwarta z dniem 1. iq gf" stwa jest potrzebną, przeto w myśl dalszego u tępu tegoż Sfa, 


SCE” Pierwszy i największy skład 
prawdziwych: francuskich i angielskich 


PERFUM i artykułów toaletowych. 


Do właścieieli młynów 
w Galicji. 


, , Ktoby (z wyłączeniem ży aż IR: = 5 
ae zz ZZE EE 6” potoki i łęg ać „ „GhIŃSKIE Rada nadzorcza. Az stó Fuga, aE N 

ki tehdiowa dla komisowej sprzzdaży| | Abonament Windy 1 zbiwóiawcntwcgo dą BOSE; zj kilo Towarzystwa zaliezkowego dla rolnictwa i przemysłu La PA AA MI Ba. M e ei ra AE ac] 
māti) ze: hee oferty przesłać pod dresem Bliższe warauki i drukowane ka- JNy. 1. Taszu, żółokwiato- 1 rolniczego we Lwowie Zamówięnia nskutec'ziam za zuliczką pocztową. Korespondenoja ` 


fi wy Konst” A. Moes w Warszawie. Na 
żądanie referencje pierwszych firm kra 
jowych. = 16881 4 


Z o 
c) s 
Ogrodnik 
nzdolsiony we wszystkich gałęziach o- 
grodnictwa a mianowicie do zakładania 
ogrodów, prov»adzenia oranżerni, cie- 
plsrni pomologii upiększenia trawników 
dywanowych, inspektów, zakładania 
ctmielarń itp. poszukuje odpowiedniej po" 


w język" polskim, niemieckim lab francuskim. 


| 
| 
wa Bromat : 4.40 zaprasza szanownych człouków | 
Siład 50 domów hacdlowych, jako to: | 


Nr. 2. Juatojęzam, bialo- i - 3 : 
ai atow area. |. a sol na powtórne Ogólne Zgromadzenie 
Fima E które s'ę odbędzie dnia 23. lutego 1881 r. o godziniə 5. po poładriu 


j p matyona a c « uu zł 8 — a 
iI Nr. 4. Svaehonę, czarna w biórach Towarzystwa kredytowego ziemskiego. 
Nadmienia się przy tem : 


málo narkot. . « „ «/. mł. 2.50 
| Nr. 5. Congo, ozernafamilijna zł. 1.80 a) iż porządek dzienny obrad pozostaje ten sam, jaki był ogł szo- 
ny w odezwie z duia 11, stycznia b. r. i 


J Nr. 6. Wyziewki z herbaty zł. 1.30 

Nr. 7. Wysiewki x najlepszych 

l + © . . sł 1.60 b) iż to powtórne Zgromadzecie r:zst zega bezwzględu na ilość o- 
beenych członków większością */, gło ów. 1616 2—8 


talogi otrzym 
wypożyczalni. 


ać lub przejrzeć można w 
aca 1576 8—%, 


u Paryża: Lubin, Guer'ain, Violet, Pinaud, Legrand, Honbigant:Char- 
|| din, Soc été Hygiónique, Gellć Fróres, Vvioutine. Charles Fay, Vinaigre J. 
V. Bully, Elixir & Poudra dr. Thołs W. Evans, Elixic % Odontine Pelletier, 
Eaq'ś' Poudre Botot, Eau & Pondre Dr. Pierra i t d. yi 
z Londynu: J. & E. Aikinson, przeszło 100 zapachów Bayley & Go. 
Essbouquet Jockey Club et Piosse & Lubin, E. Rimmel, Joho Gosnel & 
||| Co., Hendrie, Pears, Rowland & Sohn, Lloyd’s Euxefis i t. d. i t. d. 
U Wielki skład szczotek i grzebieni wszelkiego rodzaju 
Vaporisateur. 16708 6 


Jana Hoffa 
Piwo słodowe 
Czekolada słodowa 


jj. berbat . . . 
| Kawa po tanich starych cenach, 


gnienin i trwale; jest pawnyárodkiem na a$ 
ból vęków sprachniałych; jest jedynym 
przen medyczno znakomitości uznanym 
środkiem prezecwatywnym  przociw 
dyftorji, anginia, miazmatycznym 
bolom gardła, odwania powie- 

tria w infirmerjach gran» . 
townie, napałnia qpokojo 
orzożwiającą wonią. , 
HPL 


Antyki kucharza 


braży, moblo Hp kupuje ma tain dob dia jectnami aaa, 


*achunek fi Í 
HE 10, ulica Zygmuntowska, I. piętro. 


WADZE Kronik i MAbIEr e 
mmc ed „0 U A 
Na cytrze A TOWENNANIE - 


ZNIESIENIE (Lwów.) 
i na fortepianie, oraz śpiewu 


Jana Riedla 


dy. Adios ulica Karnickich l. 8. A, Cukierki od kaszlu | 
Jab rE pen utrzymuje zawsze na składz'6 i najtaniej w handlu, Lwów d. 3 lutego 1881. M" 1 Prawdziwa woda kolońska [ih 
zin ł e JECEOE 0 poleca Włodzimierz hr. Russocki, Włodzimierz Tebinka, , > lig 
z Karol Klimowicz SL Markiewicza wiceprezes. za sekretarza. wyraviana przer Johann Maria Farina gegenüber dem Jü- 

| HANDEL l we Lwowie ul. Wałowa Nr. 11 we daoowie, to Bynku d, 42: | sm a : | | lichsplatz w Kolonji n/R. li 
7) i a ł d [SE a e | GE mm m —— OE — . Ze , o ų Fr , 
i płócien i bielizny Poszukuje się — 1623 1—3 A rsencja do ust „Eucalyptus“ KAS, ea 8 | BĘ” Perfumerie -9 l 
? AŚ x Be | e 

a ma teman ama s A | ZENO we Wiedniu, | 

| 


am Grabin Nr. 8. ws Wiedniu. 


we Lwowie, Starożytną porcelatę, brozy, broń 


poszukuje młodego 


Na KCARNAWVAE. 


nóijgustowniejsze i najtańsze 


C. k, uprz i 
marką ochronną 4 
zaOpatrzona. > 


wadził ezencję 
do ust „Eucalyptus“ 
w publiosnych axpita- 
lach, jako średek odwa- 
niający pokeja dla chorych 


Przy większej sprzedaży n li 
fsole) ndziela nauk gruntownych 


E. Kalinowski - 

(ul Keralnicka.Nr. 6. na dole na16%0). 

$ Ma apia -Oiii k o sg ok 

ycia w egarniach. og gratis i 
franco. ps 1565 2—8 

Cytry i streny polecą po cenach fa- 
brycznych, Także na raky, : | 


Majątki ziemskie 


różnego rodzaja i ceny. mą . 


bluro ko „Ga W. Albrechta r 1662 w Londynio wielkim madaiem nagredy wy- h} 
Ea a A o o i a a a D | MY: » ba: 
Na bal » kni BAJ otta bi paR ARDY gerita ie at J VEIT AAS Fosjłki na prowincje 'reknteorniają się odwrotną pocztą. 
RE owa Sena OR "dy. Sehmidta Gadz Bled 1 Marsina Blora "s i Beat i. — a A 
' eifa ayn., Fr. Ehrlieha .Ja- 


A BAREŻE 


W różnych kolorach, łok. 80 m. 50 ct. 
Batynę łokiec 30 ot. 
TARLATANY 


PE sky j 


stowne żądeni:, zastępca firmy przy '|jępnis sept ans et munio des melilen- 
będzie na miejsce. || 1584 8-4 res oditiA di, cherche une place, 
dana le royaume ou dans la Russie 
mót'dłonaje. S'adre;ser a Mr. le prof 
Leelairę a Prague, Annalof, 


1069 1—9 


| Oliwa grash 


wyrabiana przez , 
nadl-karza sztabowego 


zaraśliwe w ustach. 


7 mastro-wyg , monarohil | zagranicą. 


7” Główny szład u' Feliks Grlenstetdl, 


Wien, E, Sonnenfelgg. 886 7. 
MG" We wszystki h naszych składach, jest 
takie do aap cią dr. C: M. Fubera sławne już w 


4 (A Ruekera iP. Mikolasch 
4 kójlakleogo. 


* 


z" Pe p TEE A 
H k pat. aparat do pomnażania 
e tog rap ER. za pomocą którego z jednego ory- 

3 got ANG - ginału, a to: broszury, planu sygn- 
acyjnegó postrea, nab muzycznych, rysunku it. p w przeciągu 15 miaut, 80—100 


i jako środek laosgoy ałaboń ct 


Oena flakonu xi. 1.20 FF 
/ Zawaze w zkpania we wszystkich zni- S$ 
* ezniejsrych aptekach i zkładach perfum SAE 


BUKIETY balowe ze świeżych kwistów od 2 do 20 sł. 


poleca handel kwiatów 


J. STACHIEWICZA. 


„we LWOWIE, plac Marjacki I 1l. 1629 6—8 


DOSKONAŁOŚÓ, 
WODA UNIVERSALNA 


PANIS A. ALLEN, 


DO ODRODZENIA WŁOSÓW. 


kolorowe rbiałe; sztuczka zł. 1.50 i 2. A 
Em f B P. T. dzlentanców ©praszu się'0 t, 1 flsyka dr. @ Schmid- 'jfjkopi]j na suchej drodze równocz śnie w rozmaitych kolorach ażramentem w sposób 
CREPE LINSE białą. wcześne zgłoszenia, 1609 2—12 hysikus | tą, usuwa, a właściwie |||pojedynozy i nader srybki sporządzić można. Nadaje be I F, 
—_|I [DG.SOHMIOT| leczy každy trwały ka- |, OZARNK ATRAMENT do POMNAŻANIA, „ Nadaje bez azawodu siwiejącym włosom 
: szczególnie do hęśtografu przyd tny. Patentowany aparat opatrzony jest marką pierwotny kolor.: Pobudza porost włosa, 8 


Batyst Kler biiy; muszlin, 
organtyhnę półeca ` 


Karel Gruchalk 


7 HYGIENA SKÓRY 7 
SAYON 
AU SUC DE LAITUE: 


MYDŁO WYKABIANE  " 


starzałych i uporczywych wypadkach. 
Usuwa nieznośny trwający szum w 
uszach, i leczy pomniejszą głuchotę, 
_ co wielokrotnemi świadectwami dzięk- 


tar uszny nawet w za- 


Sekre 


na inby. Cona 


Facturen. Ordner]. 


mosiążną, ua której nazwiska Kwaisser i Husak, J. Lewitus są wyciénięte. Kopie 
na wzory wysyłamy gratis i fanco, na pisemne zapytanie odpowiadamy zaraz. — 
Odpraedający otrzymają na skład komisowy. — Zaat speców poazukuja Bitur: 
pazny a MA isty, pisma i faktury [Brief i Wo p: 
czynnemi codziennie się «twierdza. kilo. A mnie mak ekretarzyk sporządzony jest z drzewa, trw»>łej roboty, wa 
a A PB o m t Ę , jak alfabetyczna skrzynka 
Ostrzeżenie! Jedynie. tylko ajm uj iejsca i jest o wiele praktyczniejszy, j abety: y 


sztuki od 3 złr. i wyżej. 


pod szybkiem jój działaniem, znika rychło 
siwizna. Doświadczenie po jednorazowćm już 
użyciu przekóna dostatecznie, że Środek ten 
wartością i doskonałością swoją przechodzi 
wszelkie tym podobne preparaty. Woda p. 
S. A. ALLEN nig jest farbą lecz naturalnym 
dobroczynnym czynnikiem du odrodzenia i 


łatnie. "1680 1—- 6 AFAT TNA wdziwa, jażeli tylko na fakoniku ) | : : x 
Govobiwwwó U SOKIEM SAŁATOW YM Jokątk = proza opakowaniu te- Józef Lewitus; we Wiedniu I., Babenbergerstrasse 9. ) aeaea Ah 
1 Sk: amun I goż obok wydrukowana marka ochron- Sktal we Lwowie: u Seyfarth et Dydyński przy piacu Marjaekim. p : AM z A 
-a r TN O ED PIN AD: P ARIS È na się anajduje, w. Krakowie: w handla papier. Henryka Żychoni; w Czerniowcach w handlu pap. Flaszki opakowane sa w różowy papier i tylko takie są prawdziwe, 
Poszuku ą osady . UW, ARED JD Prócz tego kody, fiakon w szkle: W, Regenatraif. _: 1192 8 7 Znajduje się u wszystkich fryzjerów. w składach porfum i aptekach. 
J p PE Ẹ wylaną ma firmę: „Th. Jacobi Ham- a Glówuy skład i fabryka w Londynin 114 8 116, Southampton Row. 


> Mydło te odznaczające się olejowa- 
7 toścłą I szukanym zapahom, Ya 
młoda paryżańka godzi, 6 bwiożi Ukórę nadaje je, - 
mcgąca się wykazać świadectwem) $ nieporównaną delikątnog © «'. 
egzaminowanej naaazycielki, pesiada-| l Podczas silnych mrózów należy ja 
jąca także muzykę i śpiew, dalej uż wać z massą kaHfdórmiczną(pałe 


Bona francuska YET. 


mogąca udzielić początków i zająć 
się. szyciem., 


Szukający ulgi w cier- 


lenin, przetiega ni ży i a d 
aa aa ROMANA WOJCZ YŃSKIEGO ą wionego:) Sprawozdanie lecznicze 
anons * zaufać): Pu-luk 70w0: ogło* AE 1504 8 °? kantor wymiany we Lwowie. Publiczna mananif ("Gb Pr mab nih i 
. króli agdehurg a 


szen © „imponuje, fwemi rozmiarami; 
wybiera tedy chory, i najczęściej — 
źle! Kto takich niemiłych zawodów 
chce sóhie oczczędzić i nie wydiwać 
pieniędzy napróźne, tema radzimy 
arnrowaizć obie z c k. uniweraytec- 
Fis ksi garni w Wiedniu, k.k U- 
niw ersitkts-Buchhandlnug Wien, 
L_ Siefunsplatz, 6,.—._. broszurkę : 
„Wy:ląg bezpłatny“ zuaną także pod 
tytuł=m „Frzyjnciel chorych“. W bro 
szurce tej omówione są wyczerpnjąco 
i ze znajomością rzeczy najpawniej- 
sze i doświadczone śrędkt, lecznicze, 
tak że chory ma æzas i możność do- 
Liónie rzecz zbadać i co najodpo- 
wiedniejszego ala siebie wybrać. Bro- 
sznrzę powyżęzą, 40 polskie wydanie, 
otrzymać meżne: w powyżej 'wymie- 
Bioaćj księgarni na. łądanie bezpła- 
tnie i frąpco, 2 yamaswuający nie po- 
nosi p zy, t:m innych kosztów Jak 
tylko 2 ct. na Fartę kcrespondórcyjną. . 
8 3 


EM 2 | g 


peśrednicząc* przy f 

kupuie Í sprzedaży. Koni. 
N-niejszerg oznajmiem, i$ otworzyłem 
we Lwowie Diaro ajetcyjne, ułatwiające 
kapna i zprzednże wszelziógo rodzaju koni 
Pp. mająayekż 48 spitedańłś konię, i- 
praszam o n.dosłanie mi fianco wiarego-ją 
nego”-opim —dotyczących "kont,  rodzajn, 
wiekn, maści i wzrostu. 1607 1-3 

A.” ERBEN, 

„ handjarą koni, 

we Lwowie, ulica Akademićkh, nr. 14, 
, 0d i. maja r. b. wa własnej realności, 
uliea ŻÓŁW wka, Nr. 86 


L. 250. 
Ogłoszeńie. | 
Dla rzp tala urządzić się mają- 
cego w razie wcjny: dla 600 ratnych 
w koszararh ʻo arza Ferdyranda we 
Lwovie, nie jest dotychczat zaje 
wnioBa dostateruna il ść lekarzy. 
którzyby w danym razie czynność 
lekarską objąś zechcieli. 
Gi Pp. łekarze, którzy chcieliby 
w rou 1881 przyjąż na siebie obo:iii 


| 


[| 


danin włosów, Skład znajduje się 


góry lub pobraniem kćlejowem.* 
= 1614 1—g8 AC 


te 


skutkiem aó: 


k osob 


B 
ryc A 


"widać na znęną merko ochrona 
usunięcie nieczystości pie 


wynsgrodzeniem 4 złr. (a dwóch z rgera glicorynowó 


nich z pomieszkanioem 5iąebiowacolą 
w koszarach powyżej podanych) .rae 
czą złożyć deklaracja WB Ra rę 
dr. Alfreda Biesiadeckiego krajoweg 
referenta sanitarnego w. prze gui 


Cena sztuki każdego 
Główia ekspedycja | 


pp. B i 
G. a bafera I A, Aklepii 


Z yie u 
vey rodąch u Ed. Liszka | 


mierąca bieżącego. | 1608 8-—3 ai Lwów lr'stycznia 1881. 
We WE ję 8, lutego 1881. Ako LAs ro aE : , Dyrekcja, | `. Dostać można w głównych aptakach w POLSCE i w AUSTRYI. 
Od ,Zarsądu krajowego Stowar| yć SE vw iA. Atsirówioza, w Btryju u L. (Przedrnk nie bądźłe opłacony). i ' à £tEETITELLI z mz rrr 
Z Tarnopol Jamrozięwiesa i H. "ara n OOTE LTTE TLT TDACOA WEN 4 p PEERLJ PY 
rzyszenia patrjotycznej p' mocy Kad tiktak Gallok RACIA OR i paee : |. Wo L-owia do-nabycia W aptesaah pp. Piotra Mikulasc, 4. lówókera 
Czerwonego krzyża. NG e 3 NE -2 Ev SB wne GB J. Belgera. ; y pot na 


Wydawcy i właściciele J. Dobrzański i K. Groman. 


barg*, a na apaułca pynowej odbi- 
tok „Òborstabrarz und Phisicus dr. 
Schmidt”. 1 
K p „jednego =" str. 2. s 
edyny skłąd dia Galicji w apte., 
ce aP. Ik i ; 


pod literami R. R. A ; "a i ATE RJĘ JE D WABNE, ; 
sAnne NOMEAR w inihi 3 uj „ PŁÓTNA, PERKALE, BIELIZNA STOŁOWA, 


x Bielizna damska, Pończochy, 
SBznurówki francuskie 


fo = 
i © 
| Pomade Alcaloide 
|| pomada wypal:zkq śp. Piotra Mikol:echa aptekarza zawiera 
najcenniejsze i nójchute zniejsże ingreljencje przeciw wypa: 


, w aptece pod Gwiazdą 
Piotra Mikolascha we Lwowie 


px IDOOCXX XI0OOOOOOOCY IA 
24 Gari OE e 7' 3: 
Spółka rolnicza: <w: Tarnopolu 
destarcza na nasienie komiez czerwony wolny od kanianki 
(Ww dowclnych ilośc'ach. Prócz tego rozporządza także innemi na: 
Bionami roślin pastawnych (melot biały, esparcettę, tym tka, bu- 
|) raki pastewne i ćsikłowe, marchew, ogórki, f.zolka „Soja” i inne) 
J£} vyselając tdkowe na żądanie w ozmacząne miejsce za zapłatą z , 


i z Eh O umeeina | 


Bergera medyczne 


KE” Mydło dziegciowe =Æ 


Zaleeone przez znakomitości lekaraskia, używaae w różnyek państwach Europy ze 


wyrzuty gkórne wszelkiego rodzaju, 


liwio na chroniczne. pryszcze, parohy, ostudy i pusożytńe wysypki, tu: 
na czerwoność nosa, odmrożenia, pecenia nóg, łupieże we włosach. FF 
ało Axuiegciowe sńwiera 40 pret. mari drzewnej i ró* 
Ą yskich łunych tego gatunku mydeł. — Dla uniknięcia po- 
„myłek prose wyraśnie łądzć Betgeru mydła dxzieżólowego i u 
SĘ aoc ciej aaa AALE GeT a 
; r. Ua wprau órna a dzieci, cud.ież jako 
wiązsi seżundarjnssów m dajęnnem||] dóskonały rodek kosmetyczny do mycia kagiri E REA. użycia służy 
: naydto dziógzełowó, 
| które zawiera B5 preot. gliceryny 4 jeąt perfumowana. "1.1081 l—24 
atnnku- 85 ct, wraz u broszur: 
piekarz G. Moll w Opawie. 
Zapnay:śnajduię się wa wsrysikish apteksch monarchii. Główne składy: We Lwer 
haeie P. Pany aneka Uyg. Buckora, J. Bolsera, H, Rlumonfelda, Jak, Pie- 


» 


881 1- ? - 


pl 


olascha” we Lwowie 


, 


biorą tat 


Sprze 
w miestę 


mysłowa 


CIE E 


$ za poprzeda! 


1634 1—1 


DYREKCJA. 


Odpowiedzialn 


Rocznie 6 ciągnień — Główna wygrana 50000 zł. 
Wyciąg d,te losy z najmniej zą wygraną w tw.cie 100 zł. 


że udział w dalszych cjągnien ach wygranych = 


. Pierwsze ciągnienie IS. lutego 1881. 
dajewy te losy pod'ug dzier 6go kuren, jakoteś na spłatę : E 


zuych ratach pó 5 z!. 


Sokal $ Lilien, 


Kupujemy i sprzedajemy także wszystkie rań:twowe i prze- 


efchta jakoteż akcie po rajrzetel' iejszych cenach. 


3200-3++000-0-26 


t ZEG) 


Í We Lwowie w apt. P. Mikolascba i w magazynie p. Strzyżowskiego. 


a e a TE 
Nadziej a aa 


Yyleczenia: stehot dill LAK 


Straszne są widoki eier-|$ 2 — 579797050 

piącego na suchoty, wska- {f 55kroć odszczególniene przes 

"zujące rychłą śmierć. Ø ooa nt 1 
„. Hoffa leczące jj Osekoiada słodowa g 
środki pożywne s ręku lekarzy f i cukierki słodowe. „i 
aiaiai limaki Byc: e 


(Slowa wyrzeczone przez uzdro- 


wnem . lcqozenin cierpień wj Wielmażny Pania! 
szyi, kaszlu, żołądka i płńc.| pysska piękna posytka sawiarnjaca po 


mE, S 60 flaszek J Hofa k t nego aka- 
Doe. k. tadwornego,, dostaweyjso taszek dani Hana toto goska edy gks 


s prawie wszystkich książąt udziel- dowej 110 woreczków cukierków ałed: EE 
byt, latotnie przyjemną niespodziauką I dała * 


Kasa oszczędności 


„mi sta SAMRORA 


oñ wszystkich bez wyjątku wkładek oszczędności 


cd dnia 1. kwietnia 1881 p cząwzzy 


zniża stopę procentową 


z 6, ua 5, od sta 


Do końca marca 1881 r. będzie zatem kasa ozczędności zwracnćj 
na żądanie wkładki oszczędności, jednakowoż jeżsli są wyższe nad 500 zł 


em l4dniowem wypow'elzeniem, 


Zarazem zniża kasa oszczędacści s'opę p oceutową .od pożyczek : 


' : ceza słoika 60. et. a) udzielanych na hipotekę dibr i realności z 8 na 7'/, 0d sta, Wiedeń 13 grodnią 188. Po 
i inta 1-9 b) udz’elonych gmiuow, powiatom i tow:rzystwom zaliczkowym z IB Widziano: Dr. Loef; ntarszy J. P. KUJAWA, 
M x. $ va Bpret. od sta. ; b |. lekarz sztat owy. urzędnik magdeburskiego towa» fi 


c) na zastaw papierów wartościowych z 7 na Gprct. od sta, 

d) na weksle z 8 na 7pret. od sta. 

Zniżenie topy procentowej od peźyczek pod lit. 4) i b) wyszcze- Š 
gólnionych wchodzi w życie z terminem najbliższej raty płatnej po dniuf 
31. wśrca 1881 r. 
| Sambor d. 9. lutego 1881. 

Dyrekcją. _. 


POD O PA O ZEE O nn mnich | 


C. k. uprz. gal. akcyjny 


we Lwowie 
wydaje 


od dnia 1. stycznia 1881 począwszy 


Asygnaty kasowe 


centowe Asygnaty. kasowe z 60-dniowem wypowiedze- 
niem, będą oprocentowane od dnia 1 marca 1881 
© począwszy tylko po 40/, z zatrzymaniem dotychczaso- 
wego terminu wypowiedzenia. 
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y redaktor J. Dobrzahski 


- nych. w Europie, pana Jana Hoffa, nawy dowód rzetalnęści i prawdzię, Kiedy 
c. k. radey, posiadacza z!otego my PRM > Bik: ia e ppi y; 
K r U oja DA za wa atane a n 
y krzyża zaslugi z koroną, kawalera ięug onlin jak lekaratwa. Skuteczność 
s wJsakich pruskich i niemieckichjo,""ia"yrzsąd Jaki przedtow minton o 
p orderów, we Wiedniu Briin- warki w ogłotzeniach, aachwa e „aj i 
A k kt itp. ` rza aia s E 
A wersstrasse N. 8. twierdzą terar, ie kte przy trzekwom normale , 
i Urzędowe sprawozdawcze że: SARNA 
: , 4 =|jiłodowega na atwe do mo 
7 T ę owe Sprawoź a atu int. Tage" za ppi serca poa walg, sabio 

e imieni olej eny n m naj. 
nie wle CZNICZE. pzerarate padeląkówanle 1 onanjaiéi ie słow 3 

m ża nana jako anioła przysłanego praen Boga. Ś 

f ppan uainn OCE RODE DJA AT 
x k'órych używano w uzpitalu garnizonowym, AR z Rep Wam Rowiem aAA Fa 4 
ukuzały eię jako dobre árodkì pomocnicza w Ei Fia AVANA ch środków leń La ) 
procesie leczniczy n szczególnie Hoffa ekalrąkt p iwija ru AEV Jagaili mog się eaomi 
| słodawy u chorych na chronicżne cierpienfa gada Biwzaj by tad: ar r ad? 

prre byt nader ożadanym nie mniej czekoln= P po tah a iai 
ida zdrowia ze młoda u re¥nonwalesceantáw na s p an oO Li 1 
» i RA É i ału j P = 
i Wag": działała zadziwiająco ian Taa ERNE KAA AA dy 


j 
© 


Dr. Porias, lekarz sztabowy. "rzystwa ubezpieczeń od ognia. Ą. 
g PRZESTROGA: N.ls*y sądać tylzo prawdziwych 'Jana Huffa:i 

Í preparatów ałodowyck, opatrzonych w o, k. sądzie handiowym dla § 
Austro-Węgler zRprotokołowaną marką ochronną (portret wynalazcy)... 
Nieprawdziwe wyroby nie zawierają w oble pierwiastków. miół day 
srących I mogą według zdania lekarzy być azkodliwymi, (Prawdsiwe - 
| Jana Hi ffs piersłowe cukierki słodowe są opakowane w niebieski 


papier. Niżej wartości 2 złr. cie wysyła się. ET ; 
Główny. skłed we Lwdwie: u Zyg. Ruokera, J, Belsera pt; Karola Bał» M 

labana, H. Biumenfalda, W. Marszałkiewićze, Jana Kleina; dalej w Bochw: 6 
i. Michnik; Brody: Grńdapann, Witosławaki, Liszka, Kirłak spt.; Czerniowce: | 
, W. Gotichowski, Ign, Hoimireh, Bracia Tabstar, A Beyan; Jarostaw: Saul El- 
lenberg, W. Ronm apt; Kimpolłung: Kosiński I Tnrczuński, Kraków: J. Tran- | 
czyński, Jan Joniga, E. Radler, A. Siedlecki, Redyk, Wismiówski, .E. Stook= 
mhar, W.Fens na Kazimierza, apt. p. poga orłem“. Kołomuja: J. Rożak- 
ski i sp; Nowy Sącz: R. J.kubewski, W. Filipek apt; Przemyśl: M. Kozłow- 
ski M. Krng, L. Nahlik apt; Podhajce: St. Karzykiewicz apt; Raeszow: Schait 
ter & Cm., G. Nengebaner, Jaśkiewicz, S. Blumenfeld; Drohobycz: L. Dobrzy 
niecki apt., T. Jabłoński; Stryj: D. J. Nussenblatt & Omp. Stanisławów: J.» 
Macura apt, W. Waldeck; Sambor: K. Maresch apt., Antoni Kromer, J.- 
Alekwiewicz; Suczawa: obie apteki; Tarnopol: F. Jamrugiewios, L. Fleisch- 

mann apt; Tarnów: W. Müldner i sp.; Załessczyki: H. Sternlieb. Jasło T. W. 

Praglewicz. 
WR z T „* 5 TĘ = PSC * 


| 
| 


WIDEUOZLENNOT EKARA ARAARA ATAATA 


SZPRYGOWANIE 


Z ROŚLINY MATICO 


P. GRIMAULT et Cie, Aptekarzy w Paryżu, | 
8, ulica Vivienne. ; 


A 


Przygotowane: dragw Poru, leczy sylka À Aach | 
rzerzęczki naju LJ arpana tamainara EEE EA daj 
takt, błzpęctowije płatki z aszneji Blacioo | balsorsa Ropaiwy, 

zi a wie nloprayjowaaj woal balaninu Eanair. Pm osa: nia Bo | 
Wet Dnie m emn e 

Każdy. flakonik pate N jest podpisem Grimaalt et Comp, 


Dla unikniega Hazn; fałszerstw | sadownictwa żądać GEĄ. a 
wy franoużki kolora nieDieski RL i 


la do pewa £ 
„1. arka fabryosni i podpis GROŁAUŁT at COMP. zajdowaty się Ba je- 


